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Administracja zastrzega sobie prawo zmiany terminu druku ogłoszeń. 


TOP EAE, pe KOSA 


Z GDYNI. 


Jadąc do Gdyni postawilem sobie 
dwa pytania: 

1. Jaka rolę odegrywa Gdyni po- 
za rolą ścisle gospodarczą | turystyć c- 
ną? Czyli inaczej: Gdynia a Polska, 
Gdynia a Gdańsk, Gdynia a Zagrani- 
ca.— Na pylanie to odpowiadam obec- 
nym artykułem. 

2. Jak sie odbił pa Gdyni Świate- 
wy kryzys ekonomiczny? 


Na to pytanie odpowiem artykułta 
mi dalszemi. 


1. +rzestawienie zwrotnicy. 


W jednym z feljetonów jetnich po 
równałem mierzeję helską do szab!i 
potskiej. Uważam to porównanie za 
udane nietylko ze względu na podo- 
bieństwo ksztaitu Porównanie to u- 
ważam za udane także z racji naszego 
stosunku do morzu; w stosunku tyia 
jest rycerska postawa z ręką na sza- 
bli. Jakby dla ilustracji przysłowia o 
mądrym ‘Polku po szkodzie dziś nit 
zaniedbujemy spraw morskich jak o" 
giś. Dzis staramy się morze jak naj- 
wszęchstronniej wykorzystać — han- 
del morski i przemysł, rybactwo, rneh 
uzdrowiskowo-turystyczny i 1. d —go- 
towiśmy go w razie niebezpieczenń- 
stwa bronić. Rękę trzymamy na szubii 

Jeżeli mierzeję przyrównamy do 
szabli, broniącej wybrzeża, Gdynię 
przyrównamny do serca dającego miu 
życie. Li co byli na wybrzeżu, niech 
Je sobie wyobrażą bez Gdyni. Ci «o 
nie byli niech powiedzą o czem doki 
dnie} wiedzą, jaki punkt wybrzeża ob 
chodz: ich goręcej — poza udynią. 
Gdynia związała serca calej Polski * 
morzem, To nie frazes. Oklepała się 
juź nam w uszach prawda dziejowa 
o pokkim zaniedbaniu granicy bait 
tyckiej wa rzecz granicy południowo- 
wschodniej. Jak każda oklepawka nie 
robi na nas wrażenia. „To były tak 
dawno! Ale dziś hoho! dziś jest zupeł- 
nie inaczej. Obecne pokolenie rozu- 
mie, docenia rolę własnego morza i 
własnego portu”. 

Ale przypomnijny sobie jak to 
my. obecne pokolenie, ustosunkowy- 
waliśmy się do tego własnego morza 
przed dziesięciu taty, przed Gdynią. 
„Szary Bałtyk, złoty piasek. wiatr od 
morza, romantyzm panie dzieju”! 
Niemcy nie wierzyli w polski port. 
„Znamy dobrze die polnische Wiri- 
schatt* — kiwał głową gdańszczania. 
gdy dochodził. go zgrzyt dragi, bagru- 
jacej gdyńskie pobrzeża. Ale i myśmy 
kiwali głową. Przypomnijmy jakeś 
my to kiwali głowami, oglądając pla- 
ny „przyszłego portu polskiego, Gdy- 
ni“ na różnych wystawach propagan- 


„dowych entuzjastki Ligi Morskiej 


(wówczas jeszcze) Rzecznej (nazywa- 
no, ją wówczas chętnie „Liga Morską 
i Niedorzeczną* — jawny przykład 
naszego sceptycznego stosunku do mo 
rea). Przypomnijm= sobie wreszcie 
nasz bandel zagraniczny — jak nie 
mal całkowicie był to handel lądówy 
Towary, których nie można było wy- 
słać drogą lądową. wysyłano za po- 
średnictwem portów niemieckich, wię 
cej — za pośrednictwem niemieckich 
kupców. Morza panicznie się lękano, 
niktby nie postawił złamanego szelą 
ga na ryzykanckie przedsiębiorstwa Z 
morzem związane. 

Dziś jesl inaczej, nastąpiło prze- 
stawienie psychiczne całego społeczeń 
stwa. I to jest niezaprzeczalną ołbrzy 
mią zasługą Gdvni. Masowe wyciecz- 


ki, propaganda. mformacje zrobiły 
swoje. Sceptyk przybył, popatrzył. 
tyle domów, tyle pieniędzy włożo- 


nych. może to wszystko co i warte? 
Wiara jego wzmaga się każdego ro- 
ku. Gdynia bowiem rosnie każdego 
rokn, potężnieje, rozwija się coraz 
wspanialej, Osiadają w Gdyni firmy 
zagraniczne, a co robią cudzoziemcy 
to się zawsze będzie Polakowi ipodo- 
buło. Wreszcie wobec Gdvni nawet 
największy sceptyk Gdańsk, zaczyna 
słekać, Te wszystkie objawy przeła- 
mywały nieufność „głębi kraju. Ogar 
nęła nas duma, że oto zdohylismy si 
na własny port. że oto już jesteśmy 
narodem morskim. coś w rodzaju An 
glika. Na wyścigi zaczęło inwestować 
w Gdyni. skierowano przez nią han- 
del. Pierwsze firmy maklerskie, spe- 
dvtorskie ete. opierały się wyłącznie 
na obcym wyrobionym personelu. 
Gdańsk otwierał liczne ageninry 
swych firm handlowych. Powoli za- 
bierali się do tych branż i Polacy. 
Zjawiało się zaufanie do portu. do mo 


rza, Gdynia nawiązała kontakt z 
całym krajem i skierowała ku sobie 
sentyment całego kraju. 

—- Kupiectwo nasze zakochało się 
w Gdyni — jak mi ten fakt zwrotu 
handlu do morza określiłpewien „do- 
radca ekonomiczny” jednej z firm 
gdyńskich. — Jest to jedyny może 
przykład działania sentymentu w han 
dlu. (Gdynia jest dziś nietylko dlatego 
popierana przez kupiectwo polskie i 
przez przemysł, że daje lakie udogod 
nienia handlowe. jakich nie są w ste 
nie dać inne portv, ale i dliitego, że 
jesi penjaminkiem eałej Polski. 


Fen moment romantyzmu, mo- 
went sentymemu istotnie odgrywa w 


SERCE 


korzystaniu z Gdyni dużą rolę. Częś- 
ciowo pomógł nam w tem Gdańsk: po 
różnych przykrościach jakie kupcy 
polscy musieli znosić w Gdańsku, at- 
mosfera Gdyni wydała się orzeźwia- 
jącą. Wiele jednostek i wiele firm 
pociągnął amerykański rozmach roz- 
budowy Gdyni: ludzie czują się lepiej, 
czują się bezpieczniej tam, gdzie czuć 
tempo i natężenie życia. Oczywiście 
odegrała swą rolę i owa duma z posia 
dania własnego polskiego portu, por- 
iu, który nawet na cudzoziemców ro- 
bi silne wrażenie i nieraz poprawia 
ich sad o Polsce, zepsuty jakiemiś u- 
jemnemi spostrzeżeniami w innych 
częściach kraju. 


Jeśliby jednak Gdynia górowała 
nad innemi portami tylko względami 
sentymentalnemi, nie byłoby to zbyt 
pochlebne dla samego portu. Ale Gdy- 
nia» port zupełnie nowy, zupełnie no 
woczesny, góruje urządzeniami tech- 
nicznemi, góruje także ceną — nao- 
gół jest tańsza od Gdańska. Ilustra- 
cja: skądś z za Buga przyjechał tua 
czarny ruchliwy Żydek, aby się zor- 
jentować w warunkach eksportu jaj. 
Był w Gdańsku, polem przyjechał de 
Gdyni. W Urzędzie Morskim powie- 
dziano mu parę hanalnych okrągłych 
zdań o tem, jak lo ładnie, że kupiect 
wwo polskie interesuje się Gdynią. Na 
fo czarny kupiec odpowiedział: 


— Dlaczego ładnie? 
miej! 

Mowa te sa najlepszem dla poriu 
świadectwem. Flwmauczą nam dlacze- 
go Gdynia ściągnęgia tych także, dla 
których jest obojętna pod względem 
skentymentalnym. „Tu jest taniej“ — 
oto wytłumaczenie tych ciągłych — 
w dobie kryzysu światowego i zaniku 
portów — wciąż nowych rekordów 
przeładunkowych Gdyni. Tu jest ta- 
niej i wygodniej. 

Te dwie przyczyny, sentymental 
na i rzeczowa. połączone dały nam w 
efekcie zwrot całego społeczeństwa 
ku naszemu portowi i morzu. Tego 
przestawienia psychiki całego kraju 


Tu jest ta- 


Złożyliśmy dowód dojrzałości obywatelskiej! 


Wymowa pierwszego dnia subskrypcji Pożyczki Narodowej: 


Wilno w pierwszym 
dniu subskrypcji. 


Instytucje finansowe m. Wilna, których 
zrzeszeni pracównicy utrzymywali nadzwy 
czujne dyżury, czynne były de późnych 50 
«zin wieczornych, zaś urzędy skarbewe przyj 
me wały subskrypeje do godziny 22 (16 w no 
cy). Pierwszy dzień subskrypeji zgromadzii 
przy tkienkzch kasowych znaczna ilość oby 
wateli naszego gradn. którzy pospieszyłi na 
pierwsze wezwanie, py spełnie swój dobrze 
zrozumiany obewiązek obywatelski. Już w do 
tychczasówym przebiegu subskrypcji, która 
dała spodziewany pomyślny cieki Finansowy. 
suretewać można było wiele dodatnich "a 
tów i przejawów, świadczących © wyrobie 
niu obywatelskiem i państwowem naszego 
społeczeństwa. — wielką ofiarność 
wykazało drobne kupiectwo, rzemieślnicy i 
inteligencja, najubcżyi nawet łaczyli się w 
kaemplety po 2 do 3 osob, składając się na 
kupno jednej obligacji pożyczki Pracowali 
cy wszelkich kategoryj, zarówno państwowi 
jak samorządowi i prywatni podporzadka- 
wali się solidarnie uchwafom wojewódzkiego 
komitetu pracowniczego.  usianawiającym 
zernę wysckości udziału pracowników w ma 
kupieniu obłigacyj pożyczki, a odchylenia od 
tej normy należały do rzadkich wyjatków. W 
bankach przyjmujących subskrypcję. opówia 
dane o ciekawych spostrzeżeniach. W oddzia 
le PKO. wynikła sprzeczka pomiedzy pew- 
nym panem a jego małżonką, która kwote 
przez męża subskrybowaną 200 zł zwiek 
szyła do 300 zi, odnosząc na tym terenir 
walne zwycięstwo Wzniosły przykład patrjo 
tycznej ofiarności i Ickeję czynnej miłości 
Ojczyzny dał rodakom swym pan Z jeden z 
dlrobnych rolników powiatu lidzkiego, były 
reemigrant z Ameryki. Przybył on de wileń 
skiego Oddziału Banku Gospodarstwa Kraje 
wego i zdepenowana tam kwote 50,000 (pięć 
dziesięciu tysięcy złotych) obrócił na zakup 
obligacyj Pożyczki Narodowej Opowiadają 
a nim, źe przybywszy już dawno z Ameryki. 
kiedy © spadku kursu dolara nikomu sie nie 
śniło, „ miejsca zarobione za Oceanem dote, 
ry rózmienił na złote i dzięki temu uniknał 
strat na kursie waluty amerykańskiej - 
Z prowineji donoszą o zbiorowych akiseh 
szeregu gmin i wsi, które łącznie deklarowa 
ły i zakupywały obligacje. W powiecie dziś- 
nieńskim zaszedł fakt również niezwykły. 
dwu włoscian. bedacych kalekami. których 
niedolu i sytuaeja majątkowa wykluczała zda 
wałoby się możność płacenia na poźyczke 
przybyło do miejscowego wójta. żadajae za 
pisania ich na listę subskrybentów i wpłacz- 
jąc stosowną kwote. Nie pozostali w tyle ro 
hotnicy tak m. p robotniey fabryki drożdży 
w Nowo — Wilejce suhskrybowali dość du 
ża kwotę. 

Rezultaty finansowe według tymczasowega 
«bliezenia po upływie pierwszego dnia sub 
skrypceji. przedstawiają się jak następuje: —— 
2769 Wjlnian zakupiła obligacyj Pożyczki 
Narodowej nz sumę 1.100.050 złotych (jelen 
miljon sto tysięcy i 50 zł) W sumie tej nie 
ma sum zadeklarowanych przez prueowni- 
ków, których wielka efiarnosć wyraziła się 
w nastepujących kwotach: Praeownicv kole 
iowi «kresu Wśleńskiej Dyrekcji P K. P. 
(osób 11.113; zebrali 1,342,750 zl.; — nauczy 
cielstwo i pracownicy Kuratorjum (6,235 n- 
sób) 1.765.000 zł; przeownicy podlegli wojew. 
Komendzie Policii Państw, w liczbie 1,465 — 
zadeklarowali 218,850 zł; pocztowcy samego 
Wilna 970 osók snbskrybowali 139,200 zł: 
pracownicy Magistratu m. Wilna w liczbie 
82 — złożyli 116.550 zł: pracownicy Izbv 
Skerbowej i Urzedów Skarbowych (osób 557) 
sume 889.650 zł -- W REZULTACIE OTRZ%Y 
MUJEMY IMPONUJĄCĄ SUMĘ 4,772,050 ZŁ. 

Z powiatów województwa wileńskiego 
sygnalizawano kwote około 400,000 zł, czyli 
że fuż po pierwszym dniu subskrypcji przex 
roczyliśmy znacznie PIĘĆ MILJONÓW Z$. 
Npotężnieje znacznie subskrypcja w dni na 
stępne, kiedy to sfery handlowe, zasilone do 
pływcm gotówki przy wzmożonym handlu 
ra początku nowego miesiąca. pospiesza da 
kas subskrypejnyeh. Do obliczeń powyższych 
dodać Irzeha będzie sumy  suhskrybowane 
przez wojskowość, skierowane do DOK 5 
do Grodna, o których informacje opublikowa 
ne zostaną dodatkowo. 

ŁIDA, (PAT), — Do naczelnika urzedu 
skarbowego w Lidzie zgłosiło sie w dniu dzi 
siejszym dwu młodocianych uczniów szkołw 
powszechnej Nr. 5 w Lidzie i zakupiło obli 
gaeje za kwotę 50 zł. zebraną wśród uczniów 
tej szkoły 


192.000.00 


WARSZAWA. (Pat.) W/g meldun- 
ków, które napłynęły do p. Komisi- 
rza Generalnego Pożyczki Narodowej 
min. Starzyńskiego do zadziny Í% suh 
skrybowano Pożyczkę Narodową na 
terenie całego Państwa na eżólmą su- 
mę i60.000.060 złotych. 

Na terenie Warszawy do godzimy 


17 subskryhewano pożyczke na gól- 
na sumę SzA42.950 zł. bez urzędni- 
ków państwowych. 

WARSZAWA, (Pat.) Wg meldun- 
ków, które nadeszły do godz. 21-ej 
do generzliego komisarza. subskry- 
bowano pożyczki na terenie całegu 
państwa na sumę 192.060-000 zł. 


Podpisanie Pożyczki przez Pana Prezydenta. 


WARSZAWA. (Pat.) Pan Prezy- 
dent Rzeczypospolitej wziął w dniu 
Gzisiejszym udział w subskrypcji Po- 
życzki Narodowej. O godz. 10 przy- 
był na Zamek Komisarz Genarałny 
Pożyczki Narodowej p. Stefan Sła- 
tzyński, który został przyjęty na au- 
djcneji przez Pana Prezydenta Rze- 
czypospolitej w Jego gabinecie. Pan 
komisarz Generalny Pożyczki Naro- 
dowej wręczył Panu Prezydentowi 
deklarację, którą Pan Prezydent pod- 
pisał. Po podpisaniu deklaracji Komi- 
sarz Generalny Pożyczki Narodowej 
wręczył P. Prezydentowi Rzeczypo*- 
politej znaczek, jaki otrzymują wszy- 
sey subszrybenei. Pan Prezydent od- 
bierając znaczek, oświadczył, co na- 
stępuje: 

„Kiedy podpisuje Pożyczke Naro- 
dowy staje mi przed oczyma ofiar- 
ność naszego społeczeństwa. Z praw- 


dziwą radością czytałem  cudzienne 
komunikaty w pismach © postępach 
subskrypeji Pożyczki i dobrej woli. 
z jaką obywatele spieszą, by pomóe 
W usunieciu trudności Iizansowyci 
w tym cieżkim okresie naszego pań- 
stwowego życia. | 

każdy dzień przekonywuje mnie, 


że Społeczeństwo nasze, które 
umiała Gać daninę krwi w ob- 
ronie granie Państwa potrafi w 


dzisiejszych trudnych warunkach zdo 
być się również na wysiłek zabczpie- 
czenia jego równowagi finansowej. 
Przez podpisanie Pożyczki Narodó- 
wej każdy okhywateł stwierdza swe za- 
utanie do włtsnego skarbu i wiarę 
w nasze własne siły, Ten niezbity do- 
wåd dojrzałości obywatelskiej pozwa- 
ia spokojnie patrzeć .w przyszłość z 
wiara, że dzisiejszy wysiłek wyda 
pien stokrałny*. 


W Prezydjum Rady Ministrów. 


WARSZAWA. (Pat.) O godz. 9.30 
Komisarz Generalny Pożyczki Naro- 
dowej p. Starzyński udał się do Pre 
zydjum Rady Ministrów i został przy- 
jęty przez p. Premjera Jędrzejewi- 
cza, W czasie lej audjencji p. Prem- 
jer podpisał się na wręczonej mu 
przez naczelnika Śliwińskiego zbio- 
rowej deklaracji współpracowników 
Prezydjnm Rady Ministrów, Najwyż 
szego Trybunału Administracy jnego, 
Polskiej Agencji Telegraficznej i dru- 
karni państwowych. jako jednostek 
organizacyjnych, podległych Prezy- 


djum Rady Ministrów, Ogólcm deklu- 
racja obejmuje 225.000 zi. subskryp- 
cji, a to dzięki przekroczeniu ogól- 
nych norm urzędniczych, 

Pan Premjer polecił p. naczelni- 


kowi  Sliwińskiemu podziękować 
wszystkim urzędnikom rezydjum 
Rady Ministrów. $ 

Następnie naczelnik  Sliwiński 


wręczył p. Premjerowi znaczek Po- 
życzki Narodowej, paczem p. Prem- 
jer młarmował się u komisarza Ge- 
neralnego Pożyczki Narodowej a do- 
lychczasowym wyniku subskrypcji. 


Wiadomości z kraju. 


NIESWYEŹ. W dmu dzisiejszym do godz. 
17 powiat nieświeski subskrybował pożyczki 
narodową na ogólną sumę 37.700 złotych. 

SŁONIM. Akcja na rzecz pożyczki naro- 
dowej w pierwszym dniu jej subskrypcji dała 
na terenie miasta Słonima i powiatu stonim- 
skiego pokaźne wyniki, wyrażającą się w sub- 
skryhowaniu pożyczki na przeszło 200 tys. 
złotych. 

NOWOGRODIEK. Akcja subskrybowania 
pożyczki narodowej w Nowogródku i na te 
renie województwa nowogródzkiego ro:sze- 
szorza się z gdziny na godzinę. Do godz. 12 
w Nowogródku subskrybowało pożyczke 191i 


urzędników ma sumę 313.826 zlotych. Do 
godz. 15 społeczeństwo nowogródzkie (wy- 


Jawszy urzędników państwowych) — 592.720 
zł. {subskrybentów 3452), przyczem wpła- 
eono do kas skarbowych sume 71.323 »ł. 
40 gr. 

LIDA. Do godziny 19 suma ogólna <ub- 
skrypeji pożyczki narodowej wyniosła 
186.700 zł. (1125 subskrybentów). 

KOBRYN. (Pat.) Do godziny 17 subskrv- 
bhowano na ogólną sumę 60.800 zl. 

ŁOWICZ. (Pat.) Ogółem do południa za- 
deklarowano 64.300 zł. 

LWÓW. (Pal) We Lwowie i na terenie 
calego województwa do godz. 12 suhskry- 
howano 9.500.000 zł. 

WARSZAWA. (Pat) Na posiedzeniu Ko 
niisji stypendjalnej przy Stowarzyszeniu Wy- 
chowanków W S5. H. w Warszawie posta- 
nowiono zakupić pożyczkę ua 15.000 zł. 

WARSZAWA. (Pat.) Młodzież 3-klasowej 
koedukacyjnej szkoły handlowej Stowarzy- 


szenia Kupeów Polskich w Tomaszowie 
Mazowieckim postanowiła zakupić 100-zł. 
obligacje. Członkowie spółdzielni uczniow- 


skiej publicznej szkoły powszechnei Nr. 1 


w Zelecuowie postanowili subskrybować 100 
zi. Samorzad uczniowski szkoły Nr. 1 im. 
Kościuszki w Kowlu uchwalił subskrybować 
50 zł. Uczniowie 7-klasowej publicznej szkoły 
powszechnej w Staroźrcbach — 50 dł. 

WARSZAWA. (Pat) Komitet Ścisły Kół 
Pań LOPP uchwalił swoj udział w poźyczee 
w wysokości 70.000 zł. 

WARSZAWA (Pat) Przedsiębiorstwo Pol 
skie Linje Lolnicze „Lol wraz z pracowni- 
kami subskrybowało na gume 145.950 zł. 

WARSZAWA. (Pat) Dyrekcja Państwo- 
wej Wytwórni Prochu podpisała subskrypcję 
na 435.000 zł, Pracownicy umysłowi wy- 
twórni podpisali na 115.400 zł. pracownicy 
dniówkowi 58.400. 

, TORUN. (Pat) Do godziny 12 w/g pro- 
wizorycznyeh obliczeń Pomorze subskrybo- 
wało ponad 6.000.000 złotych. 

GDYNIA. (Pat.) Subskrycja pożyczki na- 
rodowej trwa. Do gdz, 14 pokryto 1.142.600 
zł. w lem gotówką wpłacono 216000 zł. 

BYDGOSZCZ. (Pat) Ze wszystkich stron 
napływają deklaracje. Między inuemi pra- 
cownicy Dyrekeji P. i T. zobowiązali się na- 
bvć obligacyj na sumę 431.300 zł. Zebranie 
wszystkich żydawskich towarzystw kupiec- 
kich w Bydgoszczy uchwaliło wziąć udział 
w pożyczee w wysokości 2.000 zł. Urzędnicy 
prywatni, wolne zawody, kupev i rzemieślni- 
cy subskrybowali do rołudnia na 68.350 zł. 

WARSZAWA. (Pat) Warszawska Izba Rol 
nicza subskrybowała w wysokoci 250.000 zł. 


CIESZYN. (Pat) Już w godzinach ran- 
nych w Cieszynie podpisano pożyczkę na 


sumę łączną 361.400 zł, przyczem golówką 
wpłacono 72.542 zł. 

LIPSK (Pat) Znana ze swego wysokiego 
poczmcia patrjotycznego Paloma lipska sub- 


skrybowała 20.000 zi. Urzednice konsulatu 


R P. zadekłarowali 10.009 zł. 


ŁÓDŹ. (Pat) Łączne subskrypcja Zjed- 
naczonych Zakładów Włókiennicz Scheib- 


lera i Grobmana wzrosła do 555.650 złotych. 
Firma Bueble z pracownikami subskrybowa- 
ła 232.800 zł. i 

GDAŃSK. (Pato W zrozumieniu korzyść, 
płynących z sukcesu polskiej pożyczki na 
rodowej wiele niemieckich firm gdańskich 
subskrybowało znaczne sumy. 

ŻYWIEC, (PAT) Arevksiąże karo! Alb 
recht Habsburg zadekłarował na pożyczka 
narodov a’ 200,000 zł. fabryk! papieru Sola 
65.000 zł., generalny lh rcktor tej fabryki — 
23.000 zł. 

CZĘSTOCHOWA. (Pat)  Zadcklerowane 
1.329.000 zł, z czego wpłacono już 400.000 

KATOWICE. Pracownicy kolejowi Okręgu 
Kałowickiej Dyrekcji subskrybowałi do 2% 
b. m łączna hwolę 2.143.000 

KRAKÓW. (Pat) Do godz. 17 subskry- 
bowano we wszystkich placówkach subskryp 
cyjnych na łączną sumę 6.965.000 zł. Suma 
ta nie obejmuje kwot zadekłarowanych przez 
pracowników państwowych. 

SOSNOWIEC. (Pat.) Do Urzędu Skarbo- 
wego zgłosiło sie 1498 subskrybentów pod- 
pisując pożyczkę na 402.340 zi Wpłwono 
z tego 139.660 W Będzinie subskrybowano 
na sumę 202.950, w Dąbrowie Górniczej — 
na 54,04) zł. 

GDYNIA (Pat; Do godziny 17 subskry 
bowało pozyczkę 2561 osób m sume 
1.572.600 zł, z czego wpłacono 234.101 zł. 

GDYNIA. (Pat) Łuszczarnia ryżu zadek- 
larowałki 300.000 zł. Polska Rob. 100.000, 
Żegluga Polska — 49.000, pracownicy Łusz- 
czarni Ryżu-— 49.000 zł 

TOMASZÓW. (Pat.) Robotnicy i pracow- 
niey umysłowi Pomaszowskiej Fabryki Szlu 
cznego Jedwabiu subskrybowali 1 wpłaciii 
gotowką 157.950 zł. 

PABIANICE. (Pat) Do dnia wczorajszego 
subskrybowano pożyczkę na lączna sume 
229.850 zł 

BIAŁYSTOK (Pat) Pierwszym dueklaran- 
tem pożyczki narodowej w Łomży była szko- 
łą powszechna Nr. 8, która suhskrybowała 
pożyczke na 200 zł. 

BORYSŁAW. (Pat.) Urzędnicy i dyrekcja 
koncernu Małopolska subskrybowali nożycz- 
kę narodową na 100.000 zi., urzędnicy i dy- 
rekcji firmy Pelrolea na 24,000 zł, urzędnicy 
firmy Galicja na 40.000, urzednicy firmy 
Standart Nobel na 17.000, urzędnicy firmy 
Limanowa na 25.000, urzędnicy firmy Pod- 
karpackie T-wo Elektryczne na 20.000 zł. 

GRODNO. (Pat.] Do dnia dzisiejszego na 
terenie Grodzieńszczyzny udział w subskrvn- 
cji pożyczki wynosił 458 osób, które sub- 
skrybowały na 96.950 zł. 


BEZROBOTNI. 

ŁUCK (Pat.) Do Kasy Skarbowej w Sar- 
nach zgłosiło się 108 bezrobotnych. pocho- 
dzących z Rokitny i zadeklarowało kupno 3 
obligacyj po 100 zł., składając odrazu całą 
należność. 

NAJMŁODSI | „MAŁKONTENT". 


ŁÓDŹ. (Pat.j W Aleksandrowie 6-letni Wła 
dysław i 8-letni Antoni Kotełkowie własno- 
ręcznie podpisali subskrypcję pożyczki na- 
rodowej, zakupując dwie obligacje po 50 zł. 
Grodzki Komitet Pożyczki Narodowej w Ło- 
dzi otrzymał pismo od Józefa Sokołowa. w 
kiórem autor zawiadamia, że zamiast wy- 
znaczonej mu przez Komitet sumy 400 zł. 
subskrybuje 6.000 zł. 

SOSNOWIEC. (Pat) Pierwszym dzisiej 
szym subhskrvbentem w Będzinie był drobny 
kupiec Waeław Rajch z Czarnowa, 
przybył specjalnie z odległej od miasta wei 
Najmłodszym subskrybentem hył 9-letni chło- 
pczyk, który w K. K. O. w Olkuszu wpłacH 
50 zł. Chłopiec zebrał te pieniądze. mając 
zamiar kwpić sobie rower. 


GROSZ WDOWI. 

RADZYMIN. (Pal) Dziś wczesnym ran- 
kiem zgłosiła się do kagy urzędu skarbowego 
celem subskrypcji pożyczki narodowej p. 
Amna Remiszewska, wdowa po żołnierzu, po- 
ległym w wojnie europejskiej mieszkanka 
wsi Gaj, jednej z najbiedniejszych wsi po 
wiatu radzyminskiego. Remiszewska, mimo, 
że otrzymuje rentę inwalidzką tylko w su- 
mie 24 zł. miesięcznie zakupiła jedną obli 
gację pożyczki narodowej za 50 zł. P, Rem 
szewska utrzymuje ze swych szczupłych fun- 
duszów staruszkę matke i dwoje dzieci. Miec- 
szka i gospodaruje na kilku morgach mało. 
vrodzajnego gruntu. 


który 


BLĄ. 


Gdańsk by nigdy nie dokonał. | dla te 
go jednego, że tak powiemy, wycho- 
wawczego momentu warto było wło- 
żyć pieniądze, zmobilizować maši- 
mum energji ludzkiej i zbudować 
Gdynię. 

4 są jeszcze inne momenty! 


2. Wbrew  przeciwnościom. 


Jeżeli Prezydent Rauschning i 
Premjer Jędrzejewicz złożyli sobie w 
imieniu Gdańska i Polski wizyty. je- 
żeli dziś Gdańsk — zdaje się ZTro- 
zumiał, że pokój z Polską jesi lepszy 
od wojny. jeżeli 18 września b. r. zo 
stały wreszcie podpisane Układy, ma- 
jące wprowadzić w życie postanowie- 
nia zapadłe przed laty trzynastu, je- 
zeli to wszystko można nazwać suk- 
cesem Palski (jak zresztą również— 
sukcesem Gdanska; bo zapomnijm; 
wreszcie o tem. niemądrem przeciw- 
stawianiu interesów całego dorzecza 
Wisły i rzek kanałami z nią złączo: 
nych interesom jej ujścia) — zasługę 
niemal wyłączną ma w tem nie ten 
czy ów dyplomata, nie ta czy owa 
konjunktura polityczna. lecz przede- 
wszystkiem młody port polski. zwy 
cięski szermierz w pojedynku z zahar 
tow arymr w różnego rodzaju przeciw- 
uaściach Gdańskiem, Gdvnia. 


Pamiętając dobrze o gospodar- 
czem znaczeniu Gdyni, zapominamy 
o jej znaczeniu politycznem. Wyniki 
odanskie mówią nam o tem najwy- 
raźniej, Dzięki Gdyni nasza wojna z 
Gdańskiem zaostrzyła się do niebywa 
łego napięcia, Dzięki Gdyni Gdańsk 
się w tel wojnie załamał. Dzięki Gdy- 
ni możliwy „jest dzisiejszy pokój z 

Gdaliss Ten. 

W dej chwib wysuwa się z jakiegoś 
kąta nasz nieśmiertelny Sceptyk, nis- 
wierzący w możliwość ułożenia pol- 

„skich — nadbałtyckich stosunków. 
LUśmieeha się, gdy słyszy powyższe 
wywody o roli Gdyni, I powiada: 

— To wszystko, co teraz mówicie 
nie trzyma się kupy, nie godzi się z 
twierdzeniami poprzednieini, Więc 
to Gøóynia zmusiłą Gdańsk do u- 
słępstw ? Wynika stąd jasno, że Gdy- 
nia i Gdpńsk to śmiertelni, nienaw! 
dzący się wrogowie. To są dwaj ama- 
lory na ten saim kes.-Mówicie. że do- 
tychczasowy antagonizm już się skoń 
czył. Że będziemy korzystali z Gdań- 
ska, Ślicznie. Ale w takim razie pocóż 
nam Gdynia? Poco ten wieczny kon- 
kurent? Jeżeli chcecie * korzystać z 
Gdańska zasypcie wpierw gdvńskio 
baseny. rozbierzcie dźwigi na szmele. 

- Dlaczego? —— pytam. 

— lmaczej konkurencja będzie 
trwaia nadal. Będzie wieczna wojna 
mimo pokojowych zapewnień. Gdy- 
nia nie zrzeknie się mczego, Gdańsk 
będzie ryczał o więcej. Gdzie tu wi- 
dzicie porozumienie? 


l te} wizji wiecznego żarcia się 
trzeba przeciwstawić inną. Polska z 
jej obszarem. ludnością i zasobami 
jest w żadnym stosunku do obu poc- 
tów Gdyni i Gdańska — w parów- 
naniu z innemi państwami morskie- 
mi. Pozalem z Gdyni bardzo intensyw 
nie korzysta handel międzynarodowy, 
tranzytem przebiegający przez Pol- 
skę, Pozbawiona własnych portów 
Czechosłowacja, dalej tranzyt na mo- 
rze Czarne i Adrjatyk, projektowany 
system kanałów: Odra, Wisła, Dniepr 
1 Dniestr to wszystko odległe mo- 
że, lecz realne widoki zatrudnienia o- 
bu naszych portów. I oto koncepcji 
wiecznej wojny iprzeciwstawmy da- 
łeką jeszcze, ale możliwą koncepcję 
ścisiej współpracy. 

konieczny jest podział zaintereso- 
war i pewnego rodzaju specjalizacja, 
konieczna jest planowość pracy. Z cha 
rukleru obu portów wypływa nieje- 
den postulat: Gdynia jest przedewszy 
stkiem portem mającym połączenia z 
zapleczem Jądowe, Gdańsk leży u ujś- 
cia Wisły. Urządzenia portowe dziś 
już się specjalizują: Gdańsk dotych- 
czas ma monopol na eksport zboża, 
Gdynia nie posiada koniecznych ele- 
walorów. Drzewern, węglem, rudą oba 
porty się dzielą. Natomiast Gdynia po 
siada eksport produktów hodowla- 
nych dzięki chłodni. na takie zakłady 
jak łnszezarnia ryżu i olejarnia. ma 
specjalne urządzenia dla drobnicy. I 
tak dalej. 


To jest tylko parę luźnych przy- 


(Dokończenie na str. 2-giej). 


KU R JI JE R WwW 


Raport w sprawie portu gdańskiego 
przyjęła Rada Ligi Narodów. 


GENEWA. (Pat) Rada Ligi Nara 
dów odbyła wc czwartek posiedzeniu, 
na kiórem m. ie. sprawszdawca dla 
spraw gdańskich sie John Simon 
przedsiawą raport w sprawie używii- 
nia portu gdańskiego przez Polskę 
W raporcie bwym Simon przypirm- 
niał różne etapy tej prawy Vakloń- 
czonej układem  połuko-gdauńskim 
podpisanym 18 września w. b. jedno- 
cześnie z układem w sprawie praw 
ludności pelskiej w (Gdańsku, poczem 
dodał: „jestem przekonany. Że moi 
koledzy z Rady zgodnie przyklasną 
nowemu duchowi, który wykazują 
stosunki polsko-gdańskie i złożą uz: 
nanie wzątowi polskiemu $ Gdańsko- 
wi że pomimo teudnpści mogły w 
sposób dobiiny dać wyraz temu du- 
chowi przez podpisanie układów ma 
temat 2 gpraw. posiadających dia 
nich wielkie wnaczenie, Rada zechce 
też niewatpliwie złożyć życzenia Wy- 
sokiemu Komisaurzowi, który przez 
swą niestrudzoną działalność przy- 
czynił się do ksiagnięcia tego rezul- 
tatu. Simon zakończył przedstawia 
jac rezolucję, w której Rada Ligi 
przyjmuje do wiadomości oba ukła- 
dy. 


PRZEMÓWIENIE PREZ. RAUNCII- 


NINGA. 
Nastepnie zabrat glos prezydeni 
Senatu Rausehoinse, kióry w dłuż 


szem przemówieniu przedstawił wy- 
tyczne polityki jaką obecny pzu 
gdański uwaza zu jedynie słuszną. 
mianowicie polityki pokojowej współ 
pracy Polski i Wolnego Minsta, które 
są ke sobą Ścieie zwiazane, Wobec 
trudności zagadnień jedynódn wyjś- 
eiem było szukanie dozwiążania prak 
tycznego w kierunku współpracy. na 
kazanej przez więzy geograłiczne i 
traktałowe. Rauschning omówił na- 
stępnie uregulowanie sprawy łudnos- 
ci polskiej w Gdańsku, stwierdzając. 
Że Senat pdecydywał się na nie, po- 
mimo ryzyka, jakie to uregułowanie 
może mieć dla przyszłego charakteru 
wolnego miasta. a uczynił to w prze- 
konaniu. że w ten sposób stworzona 
zostaje podstawu dla nowych poli- 
tycznych i intelektualnych stosunków 
połsko-gdańskich. Układ w sprawie 
używania portu mówea uważa Za po- 
czątek załatwieniu dużej liczby spraw 
spornych. 


PRZEMÓWIENIE MIN. BECKA. 

Następnic zabrał głos minister 
spraw zagranicznych Beck, który 
przypomniawszy kontakt osobisty na- 
wiązany między Senatem a Rządem 
Pplskim- podkreślił, że rezultat od- 
bytej wymiany poglądów nie dał na 
siebie czekać. Dwa układy, o których 
Rata została dzisiaj poinformowana. 
są tego dobitnym przykiadem, Tak 


| OPT PMT MM TMM MKAMOOODONA BR 
Przy małej pensji mogę prowadzić kulturalnie mój dom. 


prowadzić gospodarstwo 


zorganizować dom, 
urządzić go i upiększyć 


Jak kierr 
„MÓJ 


Nauczy cię również 


Egz. pojedyńczy 80 gr. 


w ramąch skromnego budżetu, 


Jak 


E Pismo do nabycia w każdym kiosku ! 
AMMMMMMAMhhMMMHKHAOMMMMMMMKKMMM MAKO + 1 


_6'/ Pożyczki Narodowej IE 
Bank Gospodarstwa Narodowego || 


Oddział w Wilnie — ul. Śniadeckich 8 


uruchamia kasy także w godzinach pourzędowych, 


a mianowicie: w piątek i w sobatę (29 i 30 wrześnie) kasy otwarte od godz. | 
8 do 18 (6 wieczorem), w niedzielę od godziny 9 rano da 13 (1 pa pałudniu). l 
W razie potrzeby kasy czynne będą i poza temi godzinami. i 


W celu ułatwienia Publiczności subskrypcji 
| 


samo jak dr. Rauschning uważam te 
pierwsze Pęalizaeje za począiek no- 
wego (łapu, w która w duchu pe- 
Jedbawczym dażyć się kedzie do spia 
wiedliwych rozwiazań, adponiadają: 
tych konieczaożciom chwili obecnej. 
kiedy sprawy Ieansowe i gospodar- 
eze sa przedmiotem poważnej troski 
zarówno Rządu Polskiega, jak i So- 
natu Gdańskiego. Na zakończenie mi- 
nister podkteślii role Wssskirso Ko- 
misarza Ligi w Gdańsku oświadcza- 


jac: „Korzystam z okazji, aby stwier- 
dzić, że iząń Polski mógł otenić w 
pierwszym rzetzie szczerość inieBtjji 
i bezstranność Wysokiego Komisarza, 
Jestem przekonany. że Fcprerzeniant 
Wolnego Miasta podziela moją api- 
nję i że ta nasza jednomyślność stn- 
powi najlepsza pochwale działainosci 
Wysokiego Komisarza". 

Po krótkich deklaracjach kaiku 
innsth członków Rady raporf został 
przyjęty. 


Delfuss i Norman Dawis u min. Becka 


GENEWA. (Pat) Minister spraw 
zagranicznycu Beek przyjął dzis kan- 
elerza republiki austrjackiej Dolfussa 


a następnie delegata Stanów Zjedne- 
czonych Normana Rawisa, z ktorym 
odbył dluższą kontercację, 


„Gdyby Niemcom była dana 


możliwość urządzenia świata...“ 


Goebbels do 


czwartek odbyło się 
przyjęcie alla prasy miedzynarodowej u nie 
micckiego ministra propagandy Goebbelsu. 
Goebbels odczytał długa mowę, której iłu 
imaczenie zgóry było już rozdane, Mowa za 
tytułowana była:  „Naradowo-socjalistyczne 
Niemicy i ieh zadania na rzeez pokoju mie 
dzy narcdami” i miała na celu dowieść zas 
tugi naredowega socjalizmu i pokojowości po 
lityki niemieckiej. 


GENEWA (Pat). W 


Goebbels tinmaczył, że właśnie obecne 
urzeczywisiniona została w Niemczech praw 
dziwa demokracja Dalej przedstawił walke 
narodowego socjalizmu z komunizmem, iiu 
msezdc konieczność obozów koncentracyj 
nych. Następnie omówili abszernie kwesiję 
żydowska, twierdząc że Niemcy obeszły się 
z Żydami w sposób łudzki i lojalny. 

| Druga część przemówienia poświęcona 
kyla polityce zagranicznej Rzeszy. Niente; 
oświadczył Goebbels — nie myślą ani o re 
wanżu, ani © wojnie. ale nie powinny być 
pezhbawione Środków obronnych, których wy 
maga ich bezpieczeństwo. Goebbels oświda 
ezył, że Niemcy nie mogą podpisać traktatu 
niemożliwego do wykonania, natomiast us7» 
nują one traktaty, które podpiszą jako maż 
liwe do wykonania. 


Po wygłoszeniu przemówienia Gobhcis. 
rozmawiając z przedsławicielaumi prasy, ue 


Proces samborski. 


SAMBOR, (PAT). — Na czwartkowej roz- 
prawie wśród dalszych Świadków zeznawał 
przodownik Budny z Tuhkawca na okoliczno 
ści. które poprzedziły zabójstwo Hołówki u 
zwłaszcza kontakiu Małyki z Bunijem i Bi 
lasenn 5wiadek stwierdza, że Motyka mówił 
iż Hołówko był inicjotorem pacyfikacji — 
Qskarżony Motyka zaprzecza temu. 

Powszechne zainteresowonie budzi na Sx 
li osoba św. Fedusiewiczówny Marji, sluden 
tki filozofji córki sędziego sadu Apelacyjne 
go, młodej i przystojnej kobiety. ze wzgl: 
du na jej rolę kurjerki w U O. N. w związku 
z czem Fedusiewiczówna znała Barcanowskie 
go i często się z nim spotykała, jak równicz 
ze względu na plany Baranowskiego, któ 
ry zamierzał ją zastrzelić. 


wskaże ci miesięcznik 


DOM 


sobie samej uszyć, 

się ubrać w domu 

na spnzer i na wizytę, 
pielęgnować swą urodę. 


Egz. pojedyńczy 80 gr. 


SERCE ŻA SZABLĄ. 


(Dokończenie ze strony 1-szej). 


kładów tej „specjalizacji: 
łów. 


obu por- 


Lecz aby oba porty mogł ze sobą 
zupełnie harmonijnie współpracować 
aby inwestowały zgodnie zobopólnym 
interesem. aby zaistniała prawdziwa 
współpraca — zachodzi potrzeba 
stworzenia stworzenia jakiejś wspól- 
nej nadrzędnej instytucji regulującej, 
iakiegoś wspólnego Zarządu obu por- 
tów, Na 'własnem terytorjum spławj 
gospodarcze, kulturalne etc. załatwia 
łyby obie strony wedle swego uzna- 
nia. Sprawy wspólne wspólnieby stę 
załatwiało. To co dy niedawna dzieli- 
ło. wówczasby wiązało. 

Z Gdańska do Gdyni jedzie się dziś 
kilkanaście minut. Oba miasta wciąz 
rosną: wciąż się rozbudowują. Oba 
wysyła ją przed się długie macki przed 
mieść, dalekie forpoczty podmiejskicn 
osiedli. 

T tak się warunki układają, że mia 
sta rosną ku sobie, Gdańsk — Lang- 
fuhr — Oliwa — Zoppot Gdynia — 
Redłowo — Orłowo, Przestrzeń mie- 


dzy obu miaslami pokrywa się siecią 
ul:e, błokami wiełkich domów nowo- 
czesnych. Tuż tuż zdaje się chwila, 
gdy oba organizmy się zetkną. może 
zleją. 

Przed oczyma slaje wizja jednego 
wielkiego miasta. Z obu stron obejmu 
ja je kleszeze portów. Dalej osiedla 
przyportowe, osiedla robotnicze, da- 
lej letniska i kurorty. Dziś jadąc z 
Gdyni do Gdańska autobusem trzebu 
przesiadać z Zoppolach. Kiedyś wspól 
ny Zarząd Miejski stworzy jedną wiel 
ką bnję. 

Miasto jesl dwujęzyczne, dwuna- 
rodowe; ałe nie wiedzie wewnętrznej 
ze sobą wojny- Bo wojna taka to 
klęska dla obu organizmów. Współ- 
praca to wspólna budowa dobro- 
bytu i przyjaźni. Organizm o dwóch 
równo bijących sercach, i jednym sy- 
stemie krwionośnym. Imię jego: GDY- 
NIA—GDAŃSK, 


Z obłoków mojej wizji odrywa mię 
zimny głos naszego Sceptyka. Słowa 
które słysze, nabrzmiałe ironją mają 


dziennikarzy. 


zapytanie, jak sobie HI Rzesza wynbraża moż 
liweść ekspansji terytorjalnej w szczegół 
ei przeprowadzenie „Drang nach Osten” — 
odpowiedział. że gdyby była Niemcom i tyl 
ko Niemcom danu możliwość urzadzenia 
Śwista tak jakby tm podobało się, to być mo 
Że «braz wypadłby inny. niż jest, Zrvesziaą 
gdyby chciano przeprowadzić idealne grani 
ee między Niemcami a ich sąsiadami, to mas 
łoby to wyjść na korzyść Niemiec, ale w pew 
nych wypadkach także na korzyść ich sasia 
dów Jednakże młode Niemcy narodowo 
socjalistyczne stoją na gruncie rzeczywisto- 
śei politycznej W pewnej chwili stłównem 
zagadnieniem, które je obchodzi, jest zwaai 
ezanie kryzysu i bezrobocia, eo je całkowi 
cie absorbuje Na zapytanie jednego z dzien 
nikarz „jek się minister zapatruje na dalsze 
ukształtowanie sie stosunków polsko — vis 
mieckich. Goebbels odpowiedział że nie na 
leży podchodzić do tego problemu od strony 
politycznych uraz. lecz od strony praktycz 
nej. Najpierw należy uregulować kwestje go 
spodarcze, Tak samo jak doszło do układu 
między Polska a Gdańskiem i stworzone zu 
stało modus vivendi, tak samo przy dobrej 
woli i szezerości można dejść do wytware* 
nia modus vivei polsko — niemieckiego. 
Goebbels zaprzeczył kategorycznie, by kt» 
kolwiek w Niemczech wyznaczył nagrodę za 
głowe Finsteina 


Kurierka 


Fedusicwiczówna opowiada, jak spotkała 
się pewnego razu z Baranowskimn, gda szt 
oboje do tramwaju. Fedusicwiczówna daia 
swą teczkę Baranowskiemu do potrzymaniau. 
Gdy wróciła do domu, stwierdziła, że w cza 
sie jazdy tramwajem. Baranowski włożył «do 
teczki rewolwer. Była tym faktem zaskoczo 
na. 

Nastepnego dnie, otrzymała od Baranow 
skiego list, w którym ten wyjaśnia, Że re- 
wołwer włożył przez pomyłke i prosi o jego 
przechowanie, Rewolwer Fedusiewiczówna 
oddala ojcu. 

Po kilku tygodniach zgłosiła sie do niej 
żona Baranowskiego, która rewolwer odebra- 
ta. 


= Przewodniczący zarządza konfrontacje Fe 


dusiewiczówny i Baranowskiego. Baranowski 
zeznaje, że rewolwer o którym mówiła Fedu 
siewiczówną był własnościa U O. W., dalej 
że Pedusiewiczówna cehciuła ga oddać Baca 
nowskiemu., — Fedusiewiczówiu potwierd ra 
swoje poprzednie zeznania. 

Na pytanie ezy wiadomo jej tos o planis 
Baranowskiego, który zamierzał wywieźć Fe 


PIL E N o RM 


Praces lipski 


Gmach sada w Lipska, w którym się odbywa rozprawa o podpalenie Reichstagu. 


LIPSK, (VATY — Siódmy dzień provesu 
o podpalenie Reichstagu wyptłniło mmougion 
ne badanie dalszych Świacków, rekruiuja 
cych się ze sier policyjnych i reboiniczych 
Proces wchodzi w tuzę decyfująca, e 
kiem zainteresowania jest obecnie oskarża 
ny Dymitrow, Bulgar, impulsywna «sobistaść 
pelityczna. Zajmuje on najbardziej opnzi 
cyjne stunowisku, dyskredytuiąc raz poraz 
tendencyjność prowadzonego Śledziwa. Świa 
dek Pfrier, byly tunkcjonzrjunsz opieki cyc 
śecznej, były członek partii komunistycznej 
cpowiacał - szczegóły pierwszej swej znajo 
maści 2 van der Luebbem, którema Gofiara 
wai wówczas w dniu 5 lutego br. używani: 
czzpkę i płuszez. Świadek potwieriza, że wan 
der Luchbe mówił wuheec wieła zthranyca 
w lokzlu bezroboinych, że jest komunista i 
że nalszy podjąć radykalncni Środkami wad 
kę przeciw faszzzmowi, aby przeszkodzić 
naruds wym scocjalistom w ohbjcciu władzy 
Wesołość na sali rozpraw wyweolało aświui- 
czenia Świadku, że zachowanie się oskarj» 
nego van der Lucbbego nie utwierdzuło go w 
przekananiu, aby Holender był istotnie komu 
pista, poniewzż konfident komunistyczny — 
„nie ubiera się w brudne i podarte szmaty” 

Świadek Panknin zeznaniami swemi obcin 
ża rzekomych komunistów Zachowa, Loswe 
go i Biengego, którym zarzuca prowadzenie 
z van der Luebhem rozmów « charakterze 
rewolucyjne — wywrotowym, w szczegółu o- 
Ści że kontrakcję należałoby rozpocząć od 
vodpalania gmachów publicznych,  palearm 
hiiłeroweńw na sicsie i £ d Oskarżony van 


U. 0. N. 


dusiewiczównę za miasto i ium zastrzelić, 
świadek odpowiada: „Nie. Bylem tem zasko 
czona*. 

Sędzia Kuczera: Boóranowski zeznał, że 
proejktowałz Pani wykrudzenie więźniów 
Ukrzińców i połeciła Baranewskiemu. aby 
przeprowadził odpowiedni wywiad? 

Świadek: „Nie podobnego", 

Prokurator: „W jakim celu społykużn 
się pani z Baranowskin i co pani z nia 
mówiła“? 

Świadek: „Rozmowy były towarzyskie *. 

W dalszym ciągu Fedusiewiczówna Zaugize 
cza, jakoby znała kiedykolwiek Kossaka Zv 
pona zaś w czasie dalszych zeznań często na 
powiada na zadawane jej pytania, że „nie 
nie wie nie wiedziały i nie mieszała się de 
niczego”. 

Przy końcu rozprawy zeznaje sędzia Su 
du Apelacyjnego Fednsiewicz. który polwier 
dza zeznania córki, złożone w sprawie rewoł 
weru, 

C gods. 15 rozprawe przerwano do dnia 
następnego. 


Rozwiązanie „Rondu“ w Prusach. 


BERLIN. (Pat.) Urząd tajnej po- 
licji państwowej rozwiąz® ostatnio w 
Prusacii rosyjską partje narodowych 
socjalistów t. zw. Bond. Według ofi- 
cjalnego ktmunikatu zarządzenie to 
zostało podyktowane wzgledami bez- 
pieczeństwa państwa niemieckiego. 
którcye interesom szkodziły rozsie- 
wane przez obce rasowo I ideowy cle- 


menły w Rondzie fałszywe wiadomo- 
ści, mające na velu jpupieńanie niepo- 
żądanych dążeń w polityce zagra- 
uitznej, * 

Hugenbergowski „Der Pag” wska- 
zuje, że koła sowieckie, które wiesłu- 
sznie podejrzewały ezynniki niemiec- 
kie o utrzymyw. kontaktu z Rondem, 
zrozumieć winny znaczenie: zaku. 


-= 


Dziennikarze niemieccy pozostana 
w Sowietach jeszcze przez 2 dni. 


MOSKWA. (Pat.) Na prośbę przed 
stawieieli prasy niemieckiej, wysied 
lonych decyzją władz sowieckich z 
terytorjaum ZSRR. prawo pobytu ieh 


A 


zburzyć wielka nadbałtycką koncep- 
cję 

Dziccinne mrzonki! Fantazja! 

Nie. panie, lo program. To linja 
wedle której iść musimy, by wizję 
przekuć w rzeczywistośc. Pan mówi- 
łeś te słowa przed łaty, gdy ktoś miai 
wizję Niepodległej Polski, Pan mówi- 
leś te słowa. gdy szereg lat temu oglą 
dałeś plany dzisiejszej Gdyni. Ale nie 
pan, Wieczny 5ceptyku. budujesz ju- 
tro. Żeby budować jutro, trzeba mieć 
koncepcję szeroką, trzeba mieć pro- 
gram olbrzymi; bez tego nic nie du sig 
zrobić, bez tego programu nie pocią- 
gnie się ludzi. To co wielkie niezaw- 
sze jest nierealne. 

A co»Nienrev powiedzą na ową 
nazwę GDAŃSK 

— Dila nas brzun ona Gdańsk, dla 

nich brzmt ona DANZIG. Nam nie 
chodzi o nazwę, o rzecz nam chodzi. 
Nie ad dziś kracze się że Gdańsk mo 
że być zarzewiem nowej wojny. Nir 
zaprzeczamy, że jest to możliwe. For- 
sterowska kompanja może wywołać 
awanturę  najniespodziewaniej w 
Świecie. Ale my właśnie  mrożliwośŚ- 
ciom walki przeciwstawiamy pro- 
gram pokoju. [ wiemy, że to jesi pro- 
gram. o który warto walczyć. 


na terenie Związku Sowieckiego prz. 
dłużone zostało jo dwa dni do dnia 30 
b, m. celem umożiwienia jm załat- 
wienia spraw osobistych. 


Cóż z tego: że Wielkiego Sceplyka 
nie przekonalem. Że wyszedł. podziw 
szy mi protekejonalnie rękę, z uśmie 
chem pobłużania na ustach. On nis 
wierzy we współpracę polskich por- 
łów On grosza nie postawi nu Gdy- 
nięe— Gdańsk. Przedlem nie stawiał 
na Gdynie. Przedtem—na nasz dostęp 
do morza wogóle, 

AJemy wierzymy. l bedziemy swą 
wiarę realizowali. Whrew przeciw- 
nościomn! > 


3. Ostrzem na Zachód. 

Guvnia walczy. Gdynia wygrała z 
Gdańskiem Ale wygrała ubocznie 
niejako niechcący. Bo Gdynia nie zo 
stała stworzona do wojny z Gdań- 
skiem, Konkurencja Gdyni nie w 
Gdańsk godzi. Gdynia zwrócona jesł 
twarzą nie na Wschód, lecz na Za 
chód 

I to jest cios osłaleczny dla Scep 
tyka, wierzącego w jakiś głęboki na 
furalnyv wieczny antagonizm gdyńsko 
gdański. Gdynia wtjuje ze Szczeci- 
nem. z Lubcką. z Bremą, z Ilambue- 
giem. Nie z Gdańskiem, 

Wprawdzie z racji Gdyni, Gdańsk 
stracił część węgla, drzewa, rud. drob 
nicy. Chwilowo nawet, zanim wza- 
jemne stosunki się ułożą, zanim po- 


Aor Luebbe, pewełujace się na rewolucję rosyj 
ską, wyrazić sic mix} przylem: „teraz jest 
Gas ip rzucenia haslu*, na co Zachow, Ira 
cajac. jednega z kolegów. odpowiedział, że 
„tego meżemy potrzebować, awisdeh ws 
jaśnia, że van der Luebbe uważał sie za 
komunistę i kiłkakretnie objawiał zadani» 
nowięzanie kumyktu z niemiecką centrala kt 
maupnisty czna. 


Obreńcy oskarzenych biwa nastepnie 
Purknina w krzyżewy ogień pyluń celem wy 


laśnienia okcliczneści, kła istotnie pierwszy 
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ymitrow dyskredytuje Śledztwo 


rzuci hasło podpuenia gmachów publicz- 
nych? Onpowiedź brzmi: „Zachow” Świadek 
będący od roku 1928 członkiem niemieckiej 
purtji fadcwej. oświadczył Że miał jenak 
wrażenia, że prowadzone w jego obecnosci 
rczmowy nie nosiły charakteru planowo 
przygctowywanego spisku, deez były zwykła 
sawędla bcziobotnych bez zagzduiezego zna- 
czeniz, Do zeznań gwałtównie miesza sie iby 
wiirow. usiłując zadać świadkowi kilka dras 
tycznych pytań, na które sąd nie zezwala. 
Pod naciskiem energicznego ciruńey Bulga- 
tów Teichtria zmieszany świadek zeznaje, że 
bofczis Słedztwa pomylił się w swych zezna 
sisebk, przypuszczając pierwetnie, że inteja 
torem wszelkich rozmów był van der Luebbe 
guy później przypomniał sobie, że właściwym 
juitjatarem był Niemiec Zachów. 

Następny świmtek robotnik Zachow z Ber 
linu oświańcza, że mie jest komunista i do 
pantji komunistycznej nie należał, Od 18 do 
24 lutego w zebraniach komunisłycznych 11- 
działu nie broh Van der Luekbego zauważy! 
po rus pierwszy w grupie bezrobotnych. któ 
tzy stali i rozmawiali przed urzędem opieki 
spolecznej w Nenkcrln Z van der Lucbhcra 
poznał się dopiero nìedawno w obozie kon 
tertracyjnym. w którym świadek był trzyma 
ny przez 5 i pół miesięcy, Zachow, rzewaie 
piaeząc, zaprzeczą, kategorycznie, jakoby w 
rozmowie z yan der Luebbem miat rie wy 
razić w sposóh pedany przez świadka Pank 
nina Widząc płacz Zachowa w czasie jego 
zeznań, van der Łucbbe uśmiecha sie. 

Przewodniczący cytuje ustępy z zeznań 
protekularnych zainteresowanych Świadków, 
obciążające Zachawa.. Zachow zaprzeczn 
wszelkim zarzuiom, podniesionym przez s©- 
dziego dadajac, wbrew twierdzeniom Paskui 
na, że van Ger Luebbe wogóle nie prowadzil 
z nim rozmów. 

Ns tem rozpruwe czadurikówą zakonesc- 
no 


Rønsevelt rezważa nowy plan ekonomiczny. 


LOADYN, (Pat) „Dańy Herald" 
donosi Że prezydent Rasseveli udał 
się na odpoczynek do swij letniej re- 
zydencji, ażeby tam Tczważyć w spo- 
koju niezwykle sensacyjny plan, jaki 
przedstawił mu dyrektoy przemysio- 
wó-bundłowy Johnson, Wedlaz tego 
planu przewidziana jest rządowa kpa 
troja wszystkich galęzi przemysłu. 
Kontrola dotyczyć będzie zarówno 
samej produkcji, jak i cen towarów. 


Plan ten przewiduje přdział całej a- 
merykińskiej produkcji przemysło- 
wej na kifka odrębnych grup. jak np 
komunikację. pie mysł  górniczo- 
ochotniczy. przemysł chemiczny it. d. 
Każda grupa podlegać ma kontroli 
specjalnej komisarza rządowego. 
wszystkie zas grupv podlegać bedą 
kontroli najwyższego komisarza prze 
mysłu, uzależnionego bczpośrednio i 
wyłącznie od prezydenta St. Zjedn. 


Reorganizacja Heimwehry. 


WIEDEN, (PAT) — Kierownictwo Heim 
wehry ogłasza komunikat, według kiórego 
Heimwchra po zupełnem wyjaśnieniu poliis 
ki rządu uchwaliła przyłączyć się do t. zw. 


froniu ojczystego. Dotychczasowa organizac 
ja cywilna Hcimwebry znana pod nazwą — 
Heinmatsblak została w dniu wczorajszym 
rozwiązana, 


Echa tragicznego lotu lotników 
polskich nad Sowietami. 


Powrót ppułk. Filipowicza do Polski. 


Ze Stołpeów donoszą. iż wczoraj 
przybył lam pplk, Filipowicz, które” 
30 powitali przedstawiciele lotnictwu 
wajskowego i cywilnego, żona zna- 
komilogo lolnika oraz najbliższa ro- 
dzina, 

Po krótkim pobycie w Stolpcach 
ppłk. Filipowicz pociagiem pośpiesz- 
nym odjechał do Warszawy. 

Lotnik czuje się debrze. Ze smut. 
kiem wyraża się o tragicznie zmur 


iym kpt. Lewoniewskim, P, Filipo- 
wicz po przyjezdzie do Warszawy 
złoży wieniec na grobie kpl. Lewo- 
niewskiego. 


WARSZAWA. (Pal) W czwartek 
pociągiem wieczornym powrócił z 
Moskwa do Warszawy dyrektor de- 
surtamermtu lotnictwa cvwilnego w 
Ministerstwie Komunikacji ppłk. Fi- 
lipowiez. 


Plerwszy biskup kościoła 
ewangelickiego. . 
BERLIN. (Pal) Zebrany w Wil- 
lenbergu narodowy synod ewangelic- 
ki powołał pastora Ludwika Millera, 
mężu zaufania partji hitlerowskiej. 
na slanowisko pierwszego biskupa 
zjednoczonego niemieckiego koscioła 
ewangelickiego. 
John & Hitler — rada admi- 
nistracyjna paryskiego pisma 


PARYŻ, (PAT). — Wychoczace w Stras 
burgu pismo niemieckieh emigrantów „Deni 
sehe Freiheit" donosi. że znany organ nie 
miecki wychodzący w Paryżu p. t „Neue 
Pariser Zeitung“ uzależniony został w ostat 
nim ezasie od wpływów uiemieckiego mini 
stra propagandy. 

W razie administracyjnej „Neue Pariser 
Zeitung“ zasiadą kanelerz Hitler obck nieja 
kiego d-ra Pawła Cohna — Hohenuu. 


Katastrofa lotnicza. 
LUBLIN, (PAT) — W dniu 28 bm na 


lotuisku fabryki szmolatów Plage Leśkiewicz 
wydzrzyła sie katastrofa lotnicza, 

Samolot Lubelskiego Klubu bLotniczegn. 
pilotowany przez Gustawa Oryńskiego, awa 
dził w czasie lądowania skrzydłem o ziemie 
i wywrócił sie. Apatat stanął w płomienmisen. 
Z pod szczątków wydobyto zwęglone zwłoki 
pilola. 


dział pracy nastąpi 
dzy obu portami dalsze drobne wslrzą 
sy i Irudności. Ale w przyszłości Gdy 
nia raczej przysporzy pracy Gdańsku 


mogą być mig- 


wi, niż mu odbierze. Odebrala bo 
wiem i wciąż odbiera od portów nic- 
mieckich szereg artykułów. kióre z 
czasem częściowo będzie mógł prze- 
jąć Gdańsk. Na samej bawełnie Bre 
ma straciła rocznie 8 mitjonów. A że- 
hy przejąć bawełnę nie wystarczy u 
stanowić stawki celne i taryfy, nie 
wystarczy zbudować magazyny, Trze 
ba stworzyć skomplikowany aparat 
handlowy, nawiązać stosunki z eks- 
porterem, zmienić oddawna utarte 
szlaki. Podobnie owoce. Złom. Rvż. 
Podchnie szereg innych artykułów. 

Otóż legoby Gdańsk nigdy nie zro 
bił. Gdańsk był niezaolny do walki 2 
portami niemieckiemi. Wiązał go ser- 
wilizm. brak smialości, brak ogarnię 
cia svluacji. Szszecin, Brema, Han- 
burg ostrzej konkurowały ze sobą. niż 
konkurował z niani Gdańsk. 

Polska posiadała własny dostęp 
do morza, lecz sie mogła prowadzić 
własnej polityki morskiej, zależała 
całkowicie od  polilvki niemieckie: 
Sytuacja była absurdalna. Gdańsk jej 
rozwiązać nie mógł. 

Gdynia slała się koniecznością. 


Najpopularniejszy człowiek 
doby obecnej. 


PARYŻ. (PATĘ. „d/Ocuvre'* podkreśla 
że kanelerz Doiifuss otrzymuje dziennie od 
156 do 200 listów z groźbami śmierci. 


PARYŻ, (PAT) 


Prasa francuska pod 


kreśla entuzjastyczne przyjęcie. jakie zgoto 
wano kanelerzowi Dolfussowi w Genewie 


Do nabvcia w pierwszorzędnych 
magazynach galanteryjnvch. 


Ga 


Słrzeszczamy nasze wywody: 

Poza rolą ściśle jportową Gdynia 
miała trzy zadania do spełnienia. 

1. Przeslawienie psychiki spałe- 
czeńslwa polskiego ku morzu. 

2. Uniemożliwienie Gdańskow! 
prowadzenia polityki gospodarczej 
wrogiej Polsce., 

3. Wyzwolenie handlu polskiego 
z pod supremacji portów niemieckich. 

Dziś zgrubsza zadania te Gdyni 
spełniła, — Skierowała ku sobić sen- 
lymenl kraju. wskazała mu wagę f 
wartość morza. dała mu wiarę w 
trwałość polskich zdobyczy na Bałty- 
ku. — Doprowadziła Gdańsk do sylua 
cji w której zmuszony jest nawiązać 
rokowania z Polsk: i zgodzić się na 
współpracę na warunkach dogodnych 
dla stron obu. Odebrała posredni- 
kom niemieckim najważniejsze arty 
kułly, dotychczas przez nich zmono- 
polizowane. 


Pod osłona szabli helskiej bije 
mocno serce polskiego wybrzeża. 
GDYNIA. 
W. Toli. 
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Dalsza akcja na rzecz Pożyczki. 


Wojew. Pracowniczy Komiiet 
Pożyczki Narodowej komu- 
nikuje: 


T-wo Miejskich i Międzymiastowych Kò 
munikacyj Autobusowych w Wilnie uchwar 
swoja z dnia 23 bm. na apel Wojew. Pre. 
Komil. Poż. Nar. uchwaliła jednogłośnie su 
skryhować 6 proc. Poż. Nar w wysokości 79 
wzgl. 100 proc, poborów mies. 


T-wo Uhwezq:. „PIAST Oddz. w Wilnie =— 
zadeklarowao na 6 proc Poż Nar. zł, 790. 


„ORBIS Oddz. w Wilnie zadeklarował 
Pożyczkę 6 proe, w wysokości od 79 pro 
do L00 proc, pohorów miesięcznych. 

pa 
Wilnie 


Syvndvka. Emigracyjnv Oddz. W 
í A w 


wszyscy pracownicy subskrybowali P. 
wys. 75 proc jednomiesięcznych pohorów 


Wil T-wo Niezależnych Artystów Sztuk 
Plastycznych na Ogólmem Zebramu w dniu 
94 bm. uchwalili. pomimo. że ezłonkowie -— 
T-wu jako funsejonaurjusze państw awi, 530) 
rządowi prywalni oraz z tytułu należenia do 
innych zrzeszeń biorą już udzuił w realisar 
ji P- Nar. postanowili złośwe na cel 6 proc 
P. N. zbiory swoje w postaci obrazów wat- 
tości około 3.000 zł. 


Zw. Drużyn konuduktorskich Okr, Wil w 
poczuciu cbywatelskiego obowiązku wszyscy 
«członkowie Z. Z. Dr. K- Okr. Wil. na naas 
wyczajnem zebraniu w miejscowych koks 
w czasie od 22 do 25 lmn. zadeklorowali 75 
proc, swoich pełnych jednomiesięczuech Db 
borów. co przy liczbie 535 członków w Okre 
gu Wil. razem wynosi 84,4%) zł. 


Urząd Obw. Fumduszu Beztobocia w wr 
nie w-dn. 18 bm. na Walnem Zebraniu uch 
wali} jednogłośnie subskrybować 6 proc. Pie. 
Nar. w wys. 75 do 100 proc. poborów śwnie! 

ak 

bezpartyjny Zw Maszynistow  holejo 
wych w Polsee zwrócił się z apelem wo Wot: 
stkich Kół BZZM. w Wilnie Diałynstok ı, 
Brześciu nad B. Baranowiczach, Wałkowy- 
sku, Grodnie, Czeremsze. nawałując do sub 
skrwpcji 6 proc. Poż. Nar. 


T.wo Ubezp na życie „Vila i Krukow- 
skie wszyscy bez wyjąlku pracownicy Wi 
Oddz. subskrybowali 6 proc. P. N. za posred 
niciwem Centrali w Warszawie w wys. 70 
proc. i 100 proc. mieś. poborów 


Chrześc, Spółdz, Bank Ludowy w Posta 
oraz pracownicy śwhskrybowali dnia 
na 800 zł. na Poź. Nar. 


> 


wach 
25 bm 


Sekcja Prac, Poź, Nur w Głebokiem dn. 
25 bm, ukonstytuowiła się jak następuje: na 
przewodniczącego powołano p. s. Kowalew 
skiego — zastępcy Starosly. na sekretar 
p. A, Dzięciołowskiego — refer. bezp. Człon 
kowie: E. Petryszcze — insp. samorz., Z. Kop 
ciński — kier, szk. powsz, M. Złotogórski 
zasl. nacz. urz. skarb.. F. Babiński manz. 
gimn. Jsko przedstawiciele prywatnych prac 
umysłowych dokooplowano p Konopachieze 
admin. folw. Gnieździłów, p. Zaka J. uez. 
Banku Lud, Żyd, w Głęhokicm. p. horzeniow 
skiego urz. Chrz. Banku Spóidz, w Głęhokiem 
oraz p. Kuczyńskicgo — sekr gm w Glębo 
kiem, Postanowiono w każdej gminie powo 
łać mężu zaulunia sekcji oraz nawoływać lc 
przystąpienia do subskrypcji 6 proc. Powy. 

4: 


Zakłady Przemysłowe „Lumin“ w Posta 
wach — jeden z pracowników zadeklarował 


50 zi. na 6 proc, Poż. Nar. 


Wojew Słowarz, Podoficerów przeniesia 
mych w sl. sp. w Wilnie zwołuje w spraw e 
*6 proc. P. X. zebranie ogólne w lokalu ku 
syna Oficerów w stanie spoczynku przy "l 
Mickiewicza 22 m. 4 na dz. 29 bm. godz 
17,30 ze wzgledu na ważność obrad obeeność 
wsz%stkich członków konieczna. 

Ed 

Lisa Obr. Powietrznej i Przeciwgazowej 
w Wilmie wszyscy pracownicy jednogłośwe 
uchwalili subskrybować Poż. Nar. w wysoka 
ści narm, ustalomych na Organizacyjnem Ż*h 
ramiu Woj. Wil Prac Kom, PAN. z dnia 
15 bm. 

G 

Związek Spółdz. Mleczarskich i Jajrza 
skich Oddz. w Wilnie zgodnie. z uchwałą 
Woj. Prac. kom pracownicy Oddz zedek 
larowali 75 ewentualnie 100 proc. miesi'* z 
mego wynagrorizenia w łącznej sumie 2190 
zł. 

R: 

Oddział Wileński Związku Łeśników Rze 
czypospołitej Polskiej w Wilnie w dniu 27 
bm. subskrybował 300 zł. Pożyczki Narada 
wej. Kasa Pożyczkowa przy Oddz, Wit Zw 


Zaw Leśników Rzplitej —- 200 zł. i kolb Zw 
Leśników nadleśnictwa Troki — 100 ;ł. 
w 


Pydkomitel Prarowniczy P. Now Postao- 
wach ukonślyluował się jak nasiępuje: Prota 
sewiez K.o Drews R, Kozłowski W. Pilecki 
SI. Kiejazins E. Burycz A. Pielroń A.. Pu 
zinowski L.. Turczynowicz R.. Rudziński 5. 
Rzeczycki Z.. Zieliński Cz.. Łuzuk 5., Porzec 
ki R. Wilowski J. Sawicki A Pawlowiez 
J, Ciupiński J.. Worośzkiewicz I. Mudat 
A- Kapanionck A.. Spiczonok G. Pietrum *., 
Baldzin R.. Arciszewski 4. Moczulski A 
Podkomitet powyższy przystąpił do pracy na 
terenie całego powiatu z dn. 18 bm nawo 
jąc do suhskrybowania b proc. Poź. Nar 


midzw c- 
miasls 


Dn. 20 iwrztśniu odbył sie 
czajno posiedzenie Rady Miejskiej 
Nowej Wilejki na którem przez aklamuejo 
Rade Miejska uchwaliła upoważnić Zarzad 
miejski do przystąpienia do subskrypcji po 
życzki maradowej w wysokości 500 zi 


Duchowieństwo Archidiecezji 
Wileńskiej i 


na ezele z arcybiskupem wniosło subskrypeję 
a Pożyczkę Narodowa wprosl do Ministerstwa 
W.R 150: 88 


Stowarzyszenie Nauczycieli 
Szkół Zawodowych —a Pg- 
życzka Narodowa. 


W dniu 26 września br. odbyło się Nar 
wyczajne Walne Zebranie Koła Wileńskie 
go Slowarzyszeniu Nauczycieli Szkół awo 
dowych. które w pierwszym rzędzie zala! si 
ło kwestję ustosunkowania się nauczycie: 
waw szkół zawodowych do Wożyczki Naredo 
wej. Wyrazem stanowiska zajętego przez nan 
czycielsiko, jest wastępująca. przy jęla precz 
naklamację rezolucja: 

„Nauczycielstwo wileńskich szkół zawo 
Avwych, cbcene w dniu 26 września 1935 na. 
Nadzwyczajnem Walnem Zebraniu Koła "Vi 
leńskiego Stowarzyszenia Nauczycieli Szkół 
Zawodawych w petnem zrozumieniu obecnej 
sytuacji gospodarczej państwa, wymagajacej 
kaniecznych świadczeń ze Strony valego spo 
łeczeństwa, postanawia przystapić gremjatnie 
do subskrypcji Pożyczki Narodowej uważa 
jac ja nietylko za moralny obowiązek obywa 
tela, lecz i za korzystną lokatę kapitalu. — 
tów noczeŚśnie zebrani wżywaj: ogół nauczy 
cieli szkół zawodowych do wzięcia udzia 
w subskrypcji Pożyczki Narodowej”, 


Komunikat Stowarzyszenia 
Kupców i Przemysłowców 
Chrześcijan w Wilnie. 


biuro Stowarzyszenia knpców i Przemy 
słowców Chrześcijan w Wilnie (ut. Bakszłu 
11. tel. I06-%h, uprzejmie komunikuje. z» po- 
siada spis członków Stowarzyszenia, w kiló 
rym Lokalny Komilef Obywatelski Pożyczki 
Narodowej składa propozecje z wysokością 
sumy ich udziału w Pozyczce Narodowej. 
Ponieważ oszacowanie Kdomilelu, dokonane 
dla wielkiej Mości osób w czasie nader. kra! 
kim, może wykazywać niedokładności za- 
równo w górę jak ów dół Biuro Slowarzy: 
szeniu prosi członków o przejrzenie legn 
spisu i zakomaunikowanie swvch sposlirześci, 
które beda odestano do komitetu Obywatel- 
skiego Pozyczki Narodowej. 


Uczniowie z N.-Wilejki 
na Pożyczke. 


Samorząd uczniowski Gimnazjum Pańs- 
wowego w N, — Wilejce uchwalił wczacni 
subskrybować Pożyczkę Narodową na sumę 
350 zł. (7 klas po 50 zł. każda!. 


1 T AE 


Rzemieślnicy! 


Nawiązując do akcji subskrypcji Pożyczki 
Narodowej. oraz w związku z uchwałą orga 
nizacyj rzemieślniczych reprezentujących rze 
miosło Wileńskie — Izba Rzemieślnicza w 
Wilnie podaje do wiadomości właścicieli war 
szlalów rzemieślniczych, iż poczynając od 
dnia Z6 września 1933 r. zosiały wydeiego- 
wane upoważnione przez lzbę osoby do po 
szczególnych warsztatów rzemieślniczych w 
m. Wilnie, celem wypełnienia deklaracyj Po 
Życzki Narodowej. oraz udzielania wszelkich 
intormacyj. 

W iym celu uprasza się o deklarowanie 
udziału w akcji Pożyczkowej. zgodnie z n. 
nimalnemi normami subskrypcyjnemi. jakie 
przyjęty organizacje rzemieślnicze. 

Państwo wzywa nas de zbiorowego wy 
siłku dla utrzymania równowagi budżetu pań 
stwowego. Rzemieślnik zawsze był. jesl i 
stanie ofiarnym obywatelem i gorącym patr 
jotą. To też jesteśmy przekonani, iż dos 
rzemiosło świecić zechce, przykładem i speł 
ni obowiązek państwowy przez subskrybowa 
nie Pożyczki Narodowej, Własnemi siłami 
wolą przełamiemy chwilową depresje gospu 
dawczą. a zapewniając stałość walucie pul 
skiej dążyć będziemy do rozwoju gospodia 
czego naszego Pańslwa, 


Cech rzeźników ! wędlinlarzy 
chrześcijan subskrybuje 
Pożyczkę Narodową. 


W dnie 24 września r. b. odbyło się 
Walne Zebranie Geehu Rzeźników i Wędh 
niarzy Ghrześcijan w Wilnie w sprawie Po 
życzki Narodowej. 

Starszy Cechu p. Michał Żlkiewicz zwró- 
cil się z gorącym apelem do członków Cechu, 
aby zgłosili jak najliezniejszy udział w sub- 
skrybowaniu Pożyczki Nurydowej oraz sum 
zadekłarowa% sume zł 1000. 

Wszyscy zebrani jednogłośnie postanowi 
K wziąć czynny udział w pożyczcee marodi- 
wej, pietnujae dych, którzy ucłhłą się od 
spełnienia lego obowiazku obywalelskiego. 

Z pośród obecnych na sali wszyscy pod 
pisali deklarację nabycia pożyczki na ogólna 
sume przeszło 20.000 zł 


Uchwała aptekarzy. 


Na posiedzeniu Zarządu Polskiego Pow 
szechnego Towarzystwa Farmurculycznega 
w Wilnie w dniu 27 września 1983 r. pod 
przewodnietwme prezesa T-wa p. Jana Rodo 
wieza uchwalono wezwać wszystkich człon 
ków T-wa, aptekarzy wileńskich. do gremjui 
nego wzięcia udziału w subskrypcji Pożyczki 
Narodowej. 


ajścię złodziei na mieszkanie W 


_ 


WŁAMANIE. 


Dn, 27 km, ¢ godz. 9 rano Marja Czeto 
wiezowa dozerczyni domu Nr. 5 przy ulicy 
Wielkiej zamknaąawszy mieszkanie na kłódkę 
udała się do kościoła, Gdy w niespełna pół 
godziny wróciła — zauważyła ku swemu 
przerażeniuiż ktłódka cd drzwi zostałą vor 
wana, Zajrzawszy do mieszkania przez okno 
zauważyła w niem dwóch nieznanych jej oso 
bników, z których jeden krzątał się pad lóż 
kiem. 

Dozoreczyni zrozumiawszy, iż do mieszka 
nia jej przedcstali sie złodzieje, nie tracie 
zimnej krwi zabarykadowała drzwi od zew 
nalrz i pe niosła alarm 

Rozpaczliwe krzyki zelektiryzowały miesz 
kańeów demu, którzy wybiegli na podwórku: 
Tymczasem złodzieje, widzac, iż zostali przy 
łspani na goracym uczynku, postanowili ra- 
tować sie, 

Wyważyli więc drzwi, i wykiegli na ped 
wórka, Czetówiczowa usiłująca zastąpić tm 
drogę, została uderzona przez jednego z niel 
pieścia w bok tak silnie. iż padła nawyói- 
przyiomna na ziemię. 


POŚCIG ULICAMI MIASTA. 


Wykcerzyskiwszy zamieszanie, złodzieje 
wybiegli pa ulicę i poczęli uciekać, W mie 
dzyczusie na miejsce wypadku  przybirsł» 
kilku wywiadoweów, którzy rozpoczęli poś 
cig. F 
Złodzieje co sił pędzili w kiecuoku Wilen 
ki Na ulicy Łotoczek jeden z uciekających 


szpitala Św. Jakóba 


Brat zastrzelonego Adamowicza usiłował popełnić samobójstwo. 


W związku z zagxdkówem zabójstwem 
absolwenta szkoły rzemieślniczej w Wilnie 
Mikałuja Adamowicza, który padł ofiara skey 
tobójstwa, zaszedł wezoraj przed kosłnicą 
szpula Św. Jakóba następujacy wypadek: 
Wezoraj przybył do Wilna, brat ziunordo 
wanego w towarzystwie dalszej krewnej 
Wshee tego, iż sekeja zwłok zamordowa 


Desperanta uratowano. 


nego została jnż dokonana. władze śledcze 
poleciły wydać zwłcki trmgieznie zmarłego 
chłopca rodzinie 

Okele godz, X po pół. broat zamordowane 
go w towarzystwie krewnej zgłosił się do ko 
sinice. celem udehrania zwiok 

Widok zistrzelonego tak dalece podzia- 
łał na Adamowicza IŻ w pewnej chwili wy 


Właściciel łaźni oskarża inkasentów 
o przywłaszczenie 5000 zł. 


Do władz śledczych wpłynął meldunek 
właścicieła łaźni przy ulicy Fatatskiej 13 p. 
Sckołowskiego, oskarzajacego dwóch inkascn 
tów o przywłaszczenie weksli na sumę zł. 
5 tys. 

Jak wynika z zeznań poszkodowanego 
sprawa przestawia się następujaco: 


Sokołowski od dluższego czasu utrzymy 
wał stosunki handlowe z niejakin Frydtun 
dem (Szawelska 6) oraz jego wspólnikiem 


Włajnsziejnem Panowie ci stale inkasowali 
dla S. wydacyne im za jego podpisem wei 
sle, ctezymująć nalarulnie zy, ło pewne wy 
nagrodzenie Niedawne Sokołowski wydał im 
do inkesa 25 weksli na ogólną szme 5080 
za (ki tege jednak czasu nie zobaczył nut 
pieniędzy ami weksli. 

Sckołowski oskarża wyżej wspomniany 
inkasentów, iż weksle jego zdyskontowali —- 
pieniadze zaś przy właszczyli sobie W spra 
wie tej prowadzone jest dcchodzenie. (e). 


Nieudane włamanie do cerkwi. 


Stróż nocny postrzelił jednego ze złodziei. 


De cerkwi w Ostapowiczach usiłowali wła 
mat się złodzieje, których spfoszył stróż noc 
ny Lidjew. Złodzieje zauważywszy. iż Lidjet 
jest sam. rzucili się na niego z kijami. Lid 


jew w obronie własnej wydobył karabin i po 
strzelit jednego z napastników. raniąc ga 
w bok, Rannym okazał sie Dymitr Kazunow. 
Towarzysze jego zbiegli. i {e 


Kradzież spirytusu w wytwórni państwowej 


W kwietniu b. r. wiele hałasu narohiła 
sprawa kradzieży spirytusu z cyslerny na 
bocznicy kolejowej wileńskiej państwowej 
Wytwórni spirytusowej, dokonanej przez 
dwóch dozorców wylwórni Jusłvna Raman- 
cznha i Konsianiego Kinderewicza. 

Wczoraj dozorew ci stanęli przed sądem 
w Wilnie. 

Do winy kradzieży nie przyznali się, Dol 
następujące wyjaśnienia: 

Wkrótce po objęciu dyżuru nocnego na 
terenie wytwórni zauważyb. że jedna z vy- 
stern ze spirytusem. powierzonych ich opie 
ce, przecieka. Spirytus lał się przez szezeline 
w nicie, klórym zreperowano kiedyś dziurę. 
Mocny, wonny napój Bachusa spadał mano- 
tonnie kryslalicznemi kroplami ba ziem 
Widok był lak kuszący. że zapewne nikibx 
się nie oparł W każdym przecioż pokułuń: 
„robaczyna”. Nie jeden zatkidby nalychiniei 
olwór nslami i spełnił role butelki Cuby to 
było nad ranem: 

Nasi dozorcy oparli sie 
spirytusu, klóry następnie dozorcy w lajem- 


pokusie i potd- 


OKAZYJNIE 


sprzedaje się w samem mieście Nowogródku w końcu ul. Beczkowicza (dawniej 
Grodzieńska) stary, dziedziczny majątek pod nazwą MITROPOL z trzem doma 
mi mieszkalnemi i całkewitem gospodarskiem zabudowaniem. Przy samej siedzi ġġ 
bie tuż w mieście Nowogródku rozciąga się w granicach od ul. Beczkowicza i Ko- 5 
lejowej aż do szosy Słonimskiej i dworca kolejowego o 1/38 kim. — 
wo — pszenicznej gleby. w tem dwa ogrody owocowe. na przestrzeni 4 ha z 600 
drzewami owocowemi, dwa i pół ha grodu warzywnego, 12 ha ziemi uprawnej, 
dwa duże rybne sławy, wzorowa i duża pasieka. przytem około 300 starych lip ! 


22 ha burako- 


klonów, obfita studnia z b. dobrą wodą, oraz łąki około 2 ha, Ziemia nadaje śię 


pod rozbudowę miasta i ogrody owocowe. 


GENY BARDZO PRZYSTĘPNE. 


Można pół majątku. To znaczy 12 ha z jednym rybnym stawem, domem miesz- 
kalnym. oborą i gumnem, Można i po hektarze, a nawet pod placy, licząc za metr 


kwadratowy 30—60 gr. zależnie od miejsca. 
Dokładnych informacyj w każdej chwili udziela sam właściciel Dymitr Owczyun- 


nikow lub oddział naszej redakcji w Nowogródku. 


sławili pod dziure wiadro. Nakapała sporo 
nicy odhansportowai do domów a olwor 
w cysternie, jak twierdzą, zabili gwożdziem,. 
Nazajutrz zaumeldowali wiudzy. że cysterna 
cieknie. 

Z zeznań jednak „wladzy“ sprawa przed- 
stawia się niec» inaczej, Cyslerna posiadała 
wprawdzie reperowane miejsce, które nazia- 
julsz po dyżurze oskarżonych było oglądane, 
„jednabżźe żadnego uwoździa w nieie nie było 
i co najważniejsze, nie było am kropli spi- 
rylusu na jego powierzchni. Dozorey opowia- 
daja o rzeczach nieprawdopodohnych 


Gula sprawe ujął rzeczowo w swoich ze- 
znaniach posterunkowy. prowadzacy doch. 
dzenie, 

Na kilka tygodni przed kradzieżą na te- 
renie V kowmisucjalu mówiono głośno, że ktuś 
kradnie spirylns z Wytwórni i sprzedaje go 
w mieście. Komisarju czekał na konkretny 
meldunek. 

Pewnego dnia przeczucie policyine bod 
szepnęło jednemu z fmnkcjonarjnszy ndać si? 
sumorzulnie no teren Wytwórni, by zbada”. 
czy wszystko jest tam w należytym porząd- 
ku i af chciał, Że zjawi sie w 
wykrycia konkrelne' kradzieży Mianowicie 
przy pomocy zważenia całej cysterny ze Spi 
ryluseni (łącznej wagi 26 tysięcy klg.) stwier: 
dzono brak 50 litrów spirvlasu Plomba bvh 
nienarnszona. Cysierna nie przeciekała. Wy- 
padek stawał się zagadką nie do rozwiązn- 
nia. 

Byt jednak na terenie Wytwórni robolnix. 
klóry podejrzewał. żespirylus kradną. Rabat 
nik len płomhował cvslermy. Aby zorjenio- 
tajemnicy przed przełożonymi postanowil 
wać się kto kradnie i kiedv. robotnik den w 
plomby zaopalrywać specialnemi znakami. 
Mianowicie: przybywa do wviwoórni evsterna 
ze spirylusem. Pobiera sie z niej próbke i 
plombuje. Nazajutrz robotnik przybiega do 
evylerny i pałrzy, czy wisi jego plomba ze 
znakiem. erv inna. W ten sposób wykrył. ż* 
po dyżurze nocnym oskarżonych plomba zma- 
ków szczególnych nie miała. 

Podczas rewizji znaleziono u Romańczu- 
ka klucz. kióry otwierał szafkę. gdzie prze- 
chowvwano zwykłe pfombowniećc, — raz 
ulombe i sznur, stażący da zakładania plamh 
W mieszkaniu natemiasl u obu oskarżonych 
znałeziono po kilka litrów spirwlusu 

Sad skazał Romańczuka i Kinderewicza 
każdego na 1 rok więzienia. VM lod. 


MOoMmencie_ 


biegi płacząc z kostnicy i z okrzykiem — 
„Jeśli cichie nie ma te i ja wolę umrzeć!” 
rzucił sie z wysokiego nasypu do Wilji. 

Wypadtk rozegrał się na oczach lieznie 
zgromadzonej gawiedzi. Rozpaezliwy czyn 
bri był tak nieoczekiwany. ze nikt z ober 
nych nie zdoła] mu przeszkodzić w zamiarze 
samohójczym. 

Na szezęście obecni na brzegu łódkatze 
rzucili się na ratunek samobójcy i wkrótce 
wydobyli desperata jeszeze z oznakami życia 
Niedoszłega samobójcę przewieziono do szpi 
tala Św, Jakóba, gdzie lekarze udzielili m» 
niezwłecznie pierwszej pomocy. 

Ps doprówzczeniu do przytomności Ada 
mawicza pozostawiona ga pod opieką krew 
nych. 1 

Pegrzeb zamordowanego odbędzie się dz: 
siaj. 

Jek zeznuja krewni Adamowicza jest on 
człowitkiem bardzo nerwcwym, kochał bar 
dzo swego brata i wiadomość o tragicznej 
śmierci wywarła px nim silne wrażenie 

Wubee stanu Adamowieza, który jest w 
dalszym ciagu bardzo podniecony — policja 
nie mogła go w dniu wczorajszym przesłu 
chać, 


Dochodzenie w sprawie tajemniczego za 
kójstwa nie doprowadziło dotad do wyświetl 
lenia sprawy s 


Dalsze poszlaki zgromadzone przez pol 


cję potwierdzają przytcczone przez nas we 
wtczerajszym numerze przypuszczenie, iż Ada 


mówicza zamordowane z zemsty. (c). 
lhu (dó?qsda ałhce,Łer 
> REMC SEE. == 


ZYGMUNT NAGRODZKI 


Wyprawa Wileńska 


roku 1919 
we wspomnieniach cywila. 
Już się ukazała i jest do nabycia we 
wszystkich księgarniach, S 


Częściowa zmiana 
rozkładu jazdy oociągów. 


Dyrekcja Okręgowa Kolei Państwo 
wych w Wilnie w celach informacyj- 
nych powiadamia, iż częściowa zmia- 
na rozkiadu jazdy pociągów pasażer- 
skich na okres zimowy w r. b. nastą- 
pi nie od dnia 1. a od 8 październiku, 
zaś od dnia I października zesianą 
skasowane pociągi , odmiejskie mis- 
dzy Wilnem a Nowowilłejką Nr. 1759. 
1746 i 1748 przychodzący do Wilna o 
6.00. 18.00 i 19.35, oraz poc. Nr. 1734 
1746 i 1748 przychodzący dd Wilna o 
godz, 7.40. 18.45 i 20.20. pozatem od 
I października r. b. poc. Nr. 1786 od- 
chodzący z Wilna o godz. 9.25, bę- 
dzie kursował tylko w dni świąteczno 
zaś w dni robocze pociąg ten będzie 
odchodzi! z Nowowilejki o godz. 7.05, 
zamiast godz. 7.01 i przychodził do 
Wilna o godz. 7 m. 25, zamiast godz. 
1.20. poc. Nr. 1450 przychodzący do 
Wina o godz. 21.20 będzie kursował 
również i w okresie zimowym., 
oraz poc. Nr. 712 przychodzący do 
Wilna o godz. 7.50 będzie miał postój 
w Kolonji Wileńskiej. 

Zmiany od 8 października hęlą 
podane dodatkowo. 


POZYCZKA 
NARODOWA 
WŁASNEMI SIŁAMI 


Racjonalne pielęgnowanie zębów 
i jamy ustnej jest szczególnie u 
dzieci niezmiernie ważne, dłate- 
go też powinna Pani uważać, by 
dziecko lej czyściło zęby regu- | 
larnie pastą Colgate. 
usuwa gruniownie resztki jedzenia 
z najdrobniejszych nawet szczelin 
i zakamarków między 


jak dziecko Twoje powinno 
pielcgmować zęby « « 


do których szczoteczka dotrzeć 
Ponadto nadaje zę- 
bom nieskaziłelną białość. Dzie- 
ci chętnie używają tej pasty, za- 
| chwycają się bowiem doskona- 
Pasta ta | tym jej smakiem i aromatem, któ- 


nie może. 


zębami, | 


ZŁ2.- An” m) | 


Wyrób polski 


przewrócił dziewczynkę, która padające, doz 
nała poważnych abrażeń. 

Pościg byt znacznie utrudniony z powodu 
ożywionego ruchu. co uniemożliwiało rów 
nież posługiwanie sie bronia 


STARCIE WYWIADOWCÓW 
ZE ZŁODZIEJAMI. 
Na samym brzegu Wilenki 
złodziei dopadli. 


wywiadowcy 


Womyvacze stawili jensk zuciety opór. 
Wywiazała sie bójka, w, czasie której jeden 
4 wywiadowców» został dotkliwie kapnicty w 
brzueb Po dłuższej wslece Gbu opryszkć u 
zakuto w kajdany i adstawiono da Wydziału 
Sledczego 


NEMIK CZARNY“ i „WŁADEKR HOLO 
WIESZKA™ Ą 
Okszali się nimi znani policji włamywa 
cze: Mowsza Nemik. znany pod przezwiskirm 
„Czarny i Władysław Czerniakow. opryszeh 


re dają tak świeży i czysty oddech. 


Colgate-Palmolive Sp. z 0.0. 


M Eiig ~ 


a 


Nieczysty oddech 
pochodzi często z 
ECzcstałych mię- 
dzy zębami raszick 
jedzenia. Colgate 
iopobieca temu 
gruntownie. 


PASTA O LĘBÓW 


COLGATE 


SBREATE/ 


Wymawiać: Kolget 


- | e r 
odznagezajacy się wielka siła fizyczna, znany 
pod przezwiskiem „Halawieszka”. 
Obaj włamywacze opuścili depiero przed 
4 tygodniami Łukiszki gdzie odbyli kare 5 ch 


miesiecznego wiezienia za noszenie przy so 
bie narzędzi do włamania 


DOLARY Z AMERYKI 
Jak wyjaśniono zlodzieje otrzymali infor 
macje, iż Czetowiczowa 6trzymała ostatnio 
z Ameryki większą sumę dolarów. Chęć zaw 
ładnięcia temi dolarami skłoniła ich do do 
kcnania włamania, W czasie rewizji znalezło 
no przy złodziejach precyzyjne wytrychy o 
1az w kieszeni Czerniakowa nóż 
Włamywaczy csadzeno w areszcie cenlrał 
nym. 


CZETOWICZOWA CHORA 
Czetewiczowa Z powocu przerażenia i ol 
rą manege uderzenia zachorowała Police- 
ja zawezwała do niej lekarza rejonowego, 
który nakazał leżenie w łóżku (c). 


W czasie robót kanalizacyjnych 


natrafiono koło mostu Zielonego na basztę obronną 
z czasów średniowiecza. 


Podczas robót wodociągowych na 
ul. Wileńskiej. kolo mostu Zielonego. 
natrafiono na masywne fundamenty 
z cegły. które jak wykazały powierz- 
chowne badania. wskazywałyby na 
to, że w miejscu tem była ongiś basz- 
ta obronna, pachodzacz prawdopo- 
dobnie z NVi wieku. 


O tych niespodziewanych odkry- 
ciach powiadomiono w dniu wczo- 
rajszym Urząd Konserwatorski. Na- 
tyehmiast po otrzymaniu tej wiado- 
mości na nucjsce wyk?palsk zjecha- 
ła specjalna Komisja, kłóra przepro- 
wadza obecnie badania  archceolo- 
giczne. 


Utonął wraz z koniem. 


Tragiczne skutki jazdy po pijanemu. 


Handlarz Tomasz Łuezewiecz ze wsi Mi 
rojeć pow. mołodeczańskiego wyjechał pa 
teren powiatu po zakup wieprzowiny -— 
Po drodze wstąpił ze znajomymi do karez 
my, gdzie upil się do utraty przytomności 
Odradzania wybierania się w pijanym sli 


nie w dalszą podróż —- Łuczewicz vie usłu 
cbal. Przejeżdźając brzegiem Wilji koło zać 
cianka Ruczajec. stoczył się z nasypu wruz 
z koniem i wozem i utonał. 
Wezoraj zwłoki wydobyto. 


(e) 


Pożar wsi. 
Spłonęło 7 zabudowań. 


Z Postaw donoszą: We wsi Karpowicze. 7 kalnych. 7 ehlewów i 1 spiehrz. 


gm- łuczajskiej, w niczamieszkałym domu. 
należącym do Cierluka Gabrjela, wybuchł po 


żar, pastwa którego padło 7 domów miesz 


TEATR LUTNIA 


Występy Opery Warszawskiej: 
„Fansł” opera K, Gounod'a. 


<. 

Srodowe przedstawienie „Fausta“ 
poziomem wykonania wyraźnie dodat 
nio wwróżniło się od przedstawień po- 
przednich. oper. Tym razem ogólne 
zmontowanie widowiska było bardzo 
udatne. Obsada poszczególnych parlji 
przez arlystów rutynowanych i uta- 
lentowanych dała wyniki ze wszech 
miar zadowalające. 


Fausta Śpiewał p. Gołębiowski 
z głosem dźwięcznym, z mocą wyrazi 
w prologu, a z właściwym liryzmem 
w pozostałej części partji P. Lipow- 
ska nadala postaci Małgorzaty wiele 
ujmu jącego uroku kobiecości, zachwy 
cając arlystyvcznem modulowaniem 
swego pięknego sopranu. Mefisto p. 
Trembickiego aranżował swoją sza- 
tańską inirygę z szyderczem polito- 
waniem dla uniesień osób dramatu, 
kulminacyjnbe zaś momenty muzyczne 
swej partji (ballada o złotym cieleu i 
serensda) traktował z całą umiejęt- 
nością świadomego swych środków 
śpiewaka. W wykonaniu roli Walen- 
tego przez p. Brodnickiego wyczuliś- 
my więcej pierwiastka męskości. niż 
to u innych wykonawców tej roli zdu 
ża się spolvkać: wpłynęło to dodalnia 
na zmniejszenie zbytniej może czu- 
lostkowości tej postaci. Bardzo udat- 
nie odtworzone były pomniejsze role 
Niebla, Marty i Wagnera przez pp 
Węgrzynównę. |Pekarównę i Iwo. Chó 
rv i zespół taneczny naogół był w zgo 
dzie z rytmem. Orkiestra natomiast 
nie zawsze przyczyniała się -— jak b» 
być powinno—do ogólnego dobrego 
wrążenia przez niepewne wstąpienia 
(zwłaszcza grupv miedzi); za wytło- 
maczenie tych usterek może służyć 
okoliczność: iż orkiestra. jako zespół 
miejscowy. odtwarza swoją partje 
tylko po jednej próbie, co slanowczo 
nie może wystarczać do osiagnięcia za 
dawalających wynikow. 


Niedomagania te będą usunięte — 
przypuszczać należy w dalszym cią- 
gu gościny Opery Warszawskiej, wo- 
bec zapowiedzianych zmian w zespo- 
le, oraz przy powtórzeniach niektó- 
rych oper repertuaru. A. W. 


—(::)— 


Ogólne straty wynoszą 8000 zł — Przy 
czyny pożaru narazie nie ustalono, 


Posiedzenie grodzkiego 
Komitetu Obywatelskiego 
Pożyczki Narodowej. 


Grodzki Obywatelski Komitet Po- 
żyćzki Narodowej zbiera się dziś w 
piątek o godzinie 19-ej przed poład- 
niem w sali posiedzeń Rady Miej- 
skiej na konferencję z udziałem przed 
stawicieli prasy wileńskiej. Porządek 
wbrid obejmuje sprawozdanie z do- 
tychczasewej akcji propagandowe 
sprawę straży obywatelskiej. amówie 
nie dotychczasowych wyników sub- 
skrypeji, wolne wnioski i t. d. 


Na budowę szkół 
powszechnych. 


Urzędnicy Starostwa . Grodzkiego sklada 
jąc'w dniu wczorajszym życzenia z okazji 
imienin Starosty p. Kowalskiego, równocześ- 
mie złożyli na Jego ręce zebraną wśród sie 
bie kwotę 70 zł. na ceł według uznania So 
lenizania. 

P. Starosta Nowałski za pośrcednielwem 
„Mrrjera Wileńskiego” przekazał owe 70 zł 
na rzecz Koła T-wa Popierania Budowy 
Szkół Powszechnych przy szkole powszech- 
nej Nr 1. 


Demre Dentyita 


St. Gintułt - Gintyłło 


wznowił przyjęcia 
choroby jamy ustnej, sztuczne zęby 
koronki. 
ul. Wileńska 22 róg Gdańskiej. Tel. 15-16 
naprzeciw Apteki Miejskiej. 


RADJO 


WILNO. 

PIĄTEK. dnia 29 września 1933 roku. 
1.00: czas, gimnastyka, muzyka, dzienniz 
iporabby. muzyka, chwilka gospodarcza; 11.57 
czas; 12.05: muzyka: 12.25; przegląd prasy, 
kom. mel.: 12,35: muzyka: 12,55: dziennik po 
łudniowv; 14.50 program dzienny; 1455: xu 
zyka popularna (płyty); 15.20: giełda rolm- 
cza; 15,35: dobra lekka muzyka i muzyka ka 
merama (płyty): 17.00: „Mała skrzyneczka 
listy dzieci omówi ciocia Hala; 11.15: koncert 
solistów: 17.50: „Nad Wilja u wioślarzy 
wędrówka posezonowa: 18.10: muzyka (pły- 
lv)ę 18.15: „Korpus Ochrony Pogranicza“ —- 
odczyt wygł. Fr, Jamka-Koperski; 18,35: „Au 
dycja o pożyczce narodowej” p. 4. ..Własnemi 
silami“; 19,15: rozmaitości: 19.20: ze spraw 
litewskich; 19,30: program na sobotę; 19.40- 
„Na widnokręgu: 20.00: koncert symfonicz 
my; 20.50: dziennik wieczorny; 21.00: „Co się 
nowego dzieje w lotnictwie?“ — pogadanka 
wygł. Jan Jankowski: 21.10: D. c. koncertu: 
22.00: muzyka taneczna; 22,25: wiadomości 
sportowe; 22,35: kom. meteorologiczny: 22.40: 
muzyka ianeczna. 


KRON 


R | Dqii Michała Archanioła 
Piątek uto: Hieronima Ńapł. 
29 Wschód elańce — g.3 m. 33 

| Września | Zacnód , — ge3 m.22 


Spostrzeżenia Zakładu Meteoro:ogj! U.S.B. 
w Wilnie z dnia 28-IX 1933 reku. 
Cisnienie 770 
Temp. średnia + 16 
Temp. najw. + 21 
Temp. najn. + + 
Opad — 
wiatr połn.- wschn 
Tend. bar. bez zmian 
Uwagi: pogodnie 


DYZURY APTEK, 
Dziś w nocy dyżurują następujące apt: 
ki: 


Paka Antokolska 54, Siekierżyńskiego 
— Zarzecze 20, Sokołowskiego — Tyzenhau- 
zoweka róg Targowej, Szantyra — Legjono- 
wa, Zasławskiego — Nowogródzka, Zającz- 
kowskiego —- Witołdowa. 


oraz Miejska — Wileńska 25, Chomiczew- 
skiego — W, Pohułanka 23, Chrościekiego — 
Ostrobramska 250, Filimonowicza — Wielka. 


KOSCIELNA 

Nabożeństwo żałobne za spokój du 

szy B. Szczurkiewicza. Dzis w kościele Be. 

nardyńskim o godzinie 10-ej rano ks. kanonik 

itretowicz odprawi nabożeństwo żałobne za 

spokój duszy b. dyrektora, Teatru Polskiego 

w Wilnie 3. p. B. Szczurkiewicza. Na chórze 
pienia religijne wvkonaja artyści opery. 


MIEJSKA 

— NSfinalizowanie rekowań między mati 
stratem wileńskim a władzami wojskowemi 
Wiczoraj powrócił do Wilna z Warszawy 
dyrektor wodociągów i kamalizacyj miej 
skich inż. Jeusz, który przeprowadzał z ra 
mienia miasta pertraktacje z władzami wvj 
skowemi w sprawie uzyskania przez miasto 
pożyczki w wysokości 200,000 złotych na re 
boty wodociągowe i kanałizacyjne. Jak się 
dowiadujemy, petraktacje te dały wynik po 
rayślny; władze wojskowe postanowiły axcję 
magistratu przy skamalizowaniu i doprowa 
dzeniu wodociągów do objektów wojskowy: n 
subwenjować w rozmiarach wyżej poda- 
nych. W dniu 5 pażdziernika ma być na len 
cel przekazana miastu pierwsza rata w wy 
sokości 50.000 złotyeh, reszta wypłacona z9 
stanie w miarę posuwania się robót, 

W związku z tem magistrat już w naj 
bliższych dniach ma rozpocząć roboty wod» 
ciągowe na ul. Kalwaryjskiej, 

— Nkanalizowanie ul. Augustjańskiej. Zu 
rząd miasta zamierza w połowie październi 
ka przystąpić do skanalizowania wl. Agast 
jańskiej. . 

Na robotach tych znajdzie zatrudnien'e 
kilkunastu be zrobotnych. 

SPRAWY AKADEMICKIE 

— Akademickie Międzynarodowe Zbliże- 
nie Okręgu Wileńskiego Akademickiego Zw. 
Zbliżenia Międzynarodowego „Liga” podaje 
xw wiadomości kol. i kol, że zapisy do po 
szczególnych kół zbliżenionych odbywają się 
w 5ekrełarjacie Związku w poniedziałki, śrt 


dy I piątki od 19—20 godz. ul. Sawicz iz, 
tel ltr-Ol. = 
Aszpmicy, chcący pracować w dziedz 


nie zbliżenia międzynarodowego, których z: 
mteresowania sięgają poza granice Państwa 
Pol, mają możność w kołach zbliżeniowyc , 
zgrwpowanych w Związku, znaleźć ciekawą 
i pożyteczną pracę. 

— Z Akad. Oddz Zw. Strzel. Stud. LSB. 
Pierwsze zebranie ogólne członków Akademi- 
ckiego Odziału Zw. Strzeleckiego po ferja:h 
letnich odbedzie się w sobotę Kid 30 wrze. 
nia br. o godz, 19 w świetlicy Oddziału, ul 
Wielka 68 m. 2 na którem kol, Prezes amó 
wi sprawy organizacyjne, oraz program na; 
bliższych prace Oddziału. 

Obecność wszystkich członków i kandyd: 
tów bozwzględnie konieczna 


SPRAWY SZKOLNE 

— kurs dokształeajacy, Koło m. Wilna 
Sekcji Nauczycieli Robót Ręcznych i Rysun 
kow Związku Nauczycielstwa Polskiego orga 
nizuje kurs dokształcający w zakresie tech 
nik stosowanych przy nauczaniu zajęć prak 
tycznych w szkole powszechnej i średniej. 
Przewidziane jest nruchomienie działów: ro 
bót z dinzewa, metalu, różnych materjałów 
oraz rysunku, 

Rozpoczęcie zajęć na kursie nastąpi l-gu 
października br, — Przyjmuje zapisy i udzie 
la informacyj Zarząd Sekcji w tokalu Centraj 
nej Szkolnej Pracowni Robót Ręcznych ulica 
Trocka Mury Pofranciszkańskie codziennie 
od godz. 13—14 

Czas trwania kursu 3 miesiące. Opłata od 
10 do 15 zł. w zależności od ilości zgło- 
szeń. 


| EF 
E. E._KOBYLIŃSKA. 


ZŁOTE SCHODY. | 


On wszystko bierze z zewnątrz, a nic z sie- 
Przeżuwa dzień swój, jak te 
ziarnika, od rozkazu do rozkazu, od pajdy chleba do 
porcji zupy. Porusza go głód i chłód, ciężki policzek 


bie myślała Ludka... 


oficera... 


co go poruszyło do przyniesienią mi zabronionej ga- 


zety? 
Ludka skłonna była przypuścić, 


padku byłu to jednak złośliwa radość tajnego robie- 
W, małych oczkach, mrugają- 
«ych lękliwie przed guzikami munduru władzy, przy- 


nia na złość oficerowi. 


czaiła się nienawiść... 


— Bierzcie gazety, panienko, czytajcie na zdro- 

Żeby tylko ta oficerska sobaka nie wyw 
Więc może złośliwość? Ale potem zdobył jei prze- 
cie trochę gorącej wody i roześmiał sie z zadowole- 


wie... 


nieme ocierając wierzchem dłoni wiecznie 
dziurki nosa, gdy dziękowała mu za fatygę... 
dziny później rozbił do krwi twarz jednego z warja- 
tów, gdy ten usiłował wtłoczyć się pod ławkę w ataku 


manjackiego lęku, 


Ludka. robiąc 


wie sprzecznych danych poglądem 


w tym ordynarnym żołnierzu drzemała jakaś mała 
Łatwo ją było zgasić, a rozdinuchać 


ludzka iskierka. 
trudno: 


Wydawało się Ludce, że w masie podobni ludzie 


może jakies zmysłowe pożądanie... 


że w 


swoje półdziecinne 
nie mogła sobie dać rady z wytwarzanym na podsta- 
W każdym razie 


KA 


WOJSKOWA. 
— ZŽärząd Wojewódzkiego Stowarzysze- 
nia Pedoficerów przeniesionych w stan Spo 
czynku. niniejszem zawiadamia, iż w dniu 
29 września br. o godzinie 17,30 w lokalu 
otiecerów w stanie spoczynku przy ulicy 
Mickiewicza 22 m 6 odbedzie się ogólue 
zebranie. 
Stawiennictv.o obowiązkowe. 


ZEBRANIA I ODCZYTY 


— Z Klubu Włóczęgów. Ze wzgle 
du na wielką ilość zgłoszeń na dzi- 
siejsze zebranie klubu, klub Włóczę- 
gów z przykrością zawiadamia, że nie 
może ich w całości zaspokoić. Prawo 
wstępu na zebranie będą więc miały 
wyłącznie osoby zaopatrzone w piš- 
mienne zaproszenia. 


komisja Organizacyjna Oddział w Wilnie 
Związku Księgowych w Polsce podaje do wia 
domosci osób zainteresownych, iż w piątek 
dnia 29 bm. o godz. 18 w lokalu Tow. Ubezp 
„Przezorność” — Mickiewicza 24, odbędzie 
się wieczór dyskusyjny, na którym omawia 
ny będzie art. 7 Ustawy o podatku dochs 
dowym. 

Po zakończeniu dyskusji Komisja Orgau: 
zacyjna złoży sprawozdanie o prezbiegu prac 
nad zorganizowaniem Oddziału. 2 uwagi 
ma domiosłość poruszanych spraw organizacy; 
nych konieczne jest najliczniejsze stawienni 
<two, 

— Inwalidzi i Wdowy wojenni Żydzi, — 
I WAGA!!! — Zarząd Związku Żydowskici. 
Inwalidów, Wdów i Sierot Wojennych w W.) 
nie zaprasza swych członków inwalidów ' 
wdów po poległych Żydach m. Wilna i woje 
wództwa Wileńskiego do licznego udziału “v 
subskrypcji Pożyczki Narodowej. 

W.tym celu Zarząd zwołuje Zebranie 
Ogólne swych członków we własnym lokalu, 
przy ulicy Niemieckiej w niedziełę dnia I-go 
października punktualnie o godz. 7 wiets, 
przybycie na eZbranie jest dla  wszystkicu 
członków obowiazkowe, 

— Zebranie „Koła Polonistów naucz: 
cieli szkół średnich odbędzie się dnia 29 go 
września (piątek) pnnktuałnie o godz. 20 w 


, gimn, im. ks. A. Czartoryskiego (ul. Orzesz 
kowej 9). 
Na porządku dziennym referal p. instruk 


lora B. Szyszkowskiego pt. „Realizacja nowe 
go programu jęz. polskiego“ 
Goście mile widziani. 


SPRAWY RZEMIEŚLNICZE. 
— Kursy fryzjerstwa damskiego Izba 
Rzemieślnicza w Wilnie podaje qo wiadomo 
ści, iż w pierwszych dniach października rb. 
uruchomione zostaną przy Instytucie Rzemie 
śłlniczym kursy fryzjerstwa damskiego dla 
kandydałów do egzaminu czeladniczego nie 
posiadających wiadomości praktycznych i te 
orełycznych z zakresu fryzjerstwa damskie 
go. 3 
Opłata za naukę została obniżona do su 
my zł. 8 miesięcznie. Zapisy przyjnmije oraz 
informacyj udzieła Biuro Izby Rzemieślni- 
czej w Wilnie codziennie w godzinach urzę 
dowych do dnia 30 września br, włącznie, 
arma Nr” 1706 -< 
7 ROZNE 
— Ingerencja prokuratora w Zwią 
zku Lokatorów. W łonie Związku Lo- 
katorów powstał ferment na tle doj- 
scia do władzy nowego Zarządu. Mi 
mo, iż nowy Zarząd został jak naj 
legalniej wybrany, przedstawiciełe 
ustępującego Zarządu nie chcą prze- 
kazać swym następcom księgi kaso- 
wej, protokółów zebrań oraz pieczęci 
Związku. Sprawa oparła się o władze 
prokuratorskie, które zarządziły do- 
chodzenie. a 


— Pedziekówżnie. Zarząd Wileńskiego 


Podokręgu Związku Strzeleckiego na tej dro 


dze składa serdeczne podziękowanie tym 
wszystkim, którzy wydałną pomocą. życz!i- 
wością i poparciem przyczynili się do uświel 
uienia uroczystośc 25-lecia Strzelca, do poge 
bienia domiosłości Zjazdu. 


— Lekarze Wileńscy na Kursach Przeciw 
gazowych P. C. K. W dniu 25 września cb. 
w sali wykładowej I iKliniki Chorób Wew 
nętrznych USB, przy szpitalu Św. Jakóba 
zakończono II kurs z ratownictwa i obrony 
przeciwgazowej zorganizowany przez Zarzął 
Okręgu Wiieńskiego PCK. dla lekarzy zami»: 
szkałych w Wilnie. O wielkiem zainteresowa 
niu pp. Lekarzy Świadczy iłość 160 uczen’ 
ków kursu. 

Zgłoszenia na M kurs dla lekurzy przyjme 
wane są w biurze PCK. uw. Tatarska 5 w 
godzinach urzędowych od 9 do 15. 


2 | 


naj masie. 


A więc 


tym wy było, 


achata. 


wilgotne 
W półgo- 


uogólnienie. 


<żających 


gdy człowiek zarażał się już na zawsze 
masowej wściekliany, jak te dwie proletarjuszki, po- 
znane w więzieniu... 
dzialnych jednostek tą wścieklizną nie pracowała usil- 
nie partyjna inteligencją rosyjska? Czy wiedziała, że 
odpowiedzią na tę pracę jest chęć wyduszenia włas- 
nych nauczycieli? Tak, wiele w Rosji jest nienawiści 
Ludka raz jeszcze zrozumiała, że nienawiść jest dyna- 
mitem, który wielkie państwo rozsadzi i przygotuje 
dnogę wschodzącej Polsce... 
nął o ten ból, jaki odczuwa ludzkość przy rodzeniu 
sie nowych zdarzeń... 
niejącą teraz w duszach jednostek Idea, gdy wcielać 


RZ e 5 


TEATR | MUZYKA 


— Teate Wietki na Pohulance. Teatr 
miejski na Pohulante rozpoczyna sezon dn. 
30 bm, o godzinie S-cj) najnowsza sztuką lan 
reata nagrody państwowej Jerzego Szaniaw 
skiego „Most” j 

Zuiżki de Teatru Miejskiego na Pokukin 
tc. Adminisiracja Teatru Miejskiego na Po 
hułance wydaje codziennie od godz. 10,30 
rano do 2 po poi. legitymacje zniżkowe dla 
tnstytucyj państwowych, prywalnych i komu 
nalmych, stowarzyszeń, orgaunizacyyj i zwia 
zków zawodowych na listy zbiorowe z wy 
szezególnieniem nazwisk. Zniżki wobec z3- 
sadniczego zniżemia cen biletów stosowane 
będą w skali 25 proc, Cenu legitymacji na 
okres połroczny 1 zi. 


Występy Opery Waurszewskiej w Lutni, 
Dziś po raz digi i ostatni najbardziej lu 
biana i popularna opera Gounoda „Faust z 
tołębiowskim w roli tytułowej. Lipowska w 
roli Małgorzaty oraz Junelli-Trembickim w 
rali Mefista, Pozostałe bilely sprzedaje kasa 
Teatru Lutnia od godziny 11 rano. Walerjau 
Bierdiajew znakomity kapełmistrz opery war 
szawskiej dyrygować bedzie w sobotę opera 
Pucciniego Tosca. W „Tosce” wystąpi po raz 
pierwszy w Wilnie znakomity baryton E. Mos 
*ukowski W niedzielę Walerjan Bierdiajew 
(łyrygować będzie opera „Carmen W roli 
Don osteo wysląpi Golńbiowski. 

— Popułudniówku niedzielna w Lutni. W 
niedzielę o godzinie 1 po południu po cenach 
zniżonych wystawiona będzie opera Bizsła 
„Poławiacze pereł" w  premjerowej obsa- 
dzie. 

sZ pałacu do cyrku* w Lutni. W niedzie 
le o godzinie 12.30 raz jeszcze grane będzie 
ała młodzieży i dzieci KAGRASKO w. Stani 
sławskiej „Z pałacu do cyrku”. Ceny specjal- 
nie zniżone, Wycieczki szkolne korzyslają Z 
ulg bitetowych. 

— Kinoteatr Rozmziiości — Sala Micjska 
— Ostrobramska 5. Dziś 29 bm (codziennie 
1 seans o godzinie 4-ej — niedziela o godzi 
nie 2-ej) wielka premjera rewelacyjnego ti! 
mu „Madame Butterfly“ z Sylwją Sydney bo 
hatorką „Wielkomiejskich wic“ i „Tragedy 
amerykańskiej" w roli tytułowej. 


Na scenie ujrzymy przekomiczną 1-akłów 
kę z udziałem Marjana Bieleckiego, Bronis- 
łuwa Borskiego oraz Cyryla Januszkowskie 
go. baletmistrza opery belgradzkiej z part 
ucrką Tamara Lisiecka. Passc-partowt nieważ 
ne. 


10-lecie Błękitnej Jedynki 
Żeglarskiej. 


Błokitna Jedynka Żeglarska Wil. Druż. 
Hare. obchhodzi w dniu 1 października hr 
dziesięciolecie swego istnienia, połączone 2 
poświęceniem własnej przystani drużyny, te 
pierwszej harcerskiej przystani w Polsce. 
Program rozpoczyna się w niedzielę (1 1X! 
o godzinie 9,45 w Gimn. im. kr. Zygm, Augn- 
sia (M. Pohulanka 7) nabożeństwem w kapli 
cy, poczem o godzinie 10,30 nalsąpi uroczv- 
sla akndemja. Po południu o godzinie 14-0j 
naslępi przemarsz ulicami miasta z orkiestrą 
3 baonu sap. wszystkich drużyn harcerskich 
i harcerzy chorągwi wileńskiej. Na przystani 
drużyny (naprzeciwko przystani AZS). o g. 
15-6j nastąpi poświęcenie przystani drużyny, 
przyrzeczenie harcerskie, otwarcie wystawy 
prac drużyny. pokazy o godz. 15,30 zawotdw. 


Szelmowaty Szelmok. 


Przed kilku dniami donosiliśmy o aresz 
towaniu w Wilnie rzekomego misjonarza -— 
Szełmoka vel Szałkowskiego pod zarzutem 
dokonania w mieście szeregu oszustw. 


Policja otrzymała ostatnie kilka zaskar 
Szelmoka meldunków. Między in- 
nymi wniósł skarge kupiec warszawski, Fe- 
liks Gduła, któremu zdefraudował Szelnek 
kitka tysiecy złotych. 


Wobec powstałego przypuszczenia, iż 
Szelmok mógł również dokonać oszustw i w 
innyeh miastach, polieja wileńska zwróciła 
się po iniormacje do wszystkich urzędów 
śledczych państwa. 


Władze sądowo — śledcze  zastosowazty 
względem Szełnarka, jake środek zapobiegaw 
czy. areszt bez zwzględny, wobec czego oszusta 
csmizono w więzieniu na Kukiszkach. (e). 


Z pogranicza. 


PUWRÓT KS. DUBOIS Z WIĘZIENIA 
SOWIECKIEGO 

Wezoraj przez stację graniczną Stołpee 
przejechał w drodze do Warszawy, a stam 
tąd do Francji, ks. prałat R. Dubois, który 
będąc proboszczem jednej z paratji katolic 
kiej na Syberji, został aresztowany przez G. 
P. U. pod zarzutem kontrrewolucyjnej dzia- 
łalności. 

Ks. Dubois skazany został na długotęriui 
nowe ciężkie więzienie. Naskutck jednak sta 
rań po trzechletniej katordze zwalniono go 
i udzielono zezwolenia na wyjazd do Fran- 
cji. 


tracą te iskierki. Stają się źli zupełnie, a jeśli słucha ją 
nienawislnych rozkazów, to jak dzikie. zwiurzęta trza- 
sku bicza pogromcy. 
mścić się za swoje tępo odczuwane krzywdy. 


Wtedy mogą na niewinnych 


Ludka miała czarny siniak na plecach od uderze- 
nia żołnierza, który poruszał się w takiej rozjątrzo- 


Ale gdy się rozpraszali i stawali pojedyńczo wo- 
bec świata, łagodnieli i można było z nich wyłuskać 
jakiś odruch serdeczny, czy ludzkie słowo. Źle jednak 


jadem 


Czy nad zarażeniem nieodpowie- 


Więc nagle strach Ją ogar- 


l o to czy nie skarieje płomie- 


ją zaczną nienawidzące i poźądliwe masy? 

— Jakżeż to wszystko trudne, jakie trudne! — 
mariwiła się dziewczyna. Jak cierpi człowiek, rzuco- 
ny w chaos świata i jego wypadków, jeżeli nie może 
w tem wszystkiem odszukać jakiegoś mądrego wątku. 

* W tej chwili stanął przed nią ponury żołnierz 


i rzekł nieśmiało: 


— Żabyście, 


panienko napisali mnie lisl do 


Drukarnia „ZNICZ“. Wilno, Biskupia 4, tel. 3-40. 
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KURJER SPORTOWY 


ZAWODY KOLARSKIE. 

w najbliższą niedzielę na Pióro 
moncie odbedą się dawno oczekiwane 
zawody kolarskie na torze. 

Do zawodów tych organizowanych 
przez W, T. C. i M. szykuje się sze- 
reg naszych najlepszych kolarzy. Co- 
dziennie na lorze odbywają się trenin 
gi 

Zawody mają rozpocząć się o go- 
dzinie 15. 


UROCZYSTOSC WRĘCZENIA PLA 

P. P. LEG. SZTANDARU STRZE- 

LECKIEGO I PUKARU. 

Dnia 30 września 1933 r. o godz. 
11 na boisku sportowem 6 p. p. Leg. 
ma Antokolu odbędzie się uroczysłość 
wręczenia sztandaru strzeleckiego 
przez Dowódcę 1 Dywizji Piechoty 
Legjonów Pana Generała Skwarczyń- 
skiego dla 6 p. p. Leg. jako dla mi- 
strzowskiego pułku 1 Dywizji Piecho- 
ty Legjonów w międzyoddziałowych 
zawodach strzeleckich z kb. w roku 
1933. 

Równocześnie z wręczeniem sztan 
daru strzeleckiego, odbędzie się prze- 
kazunie dla 6 p. p. Leg. na własność 
puharu — nagrodv wędrownej Do- 
wódcy I Dyw. Piech. Leg. za uzyska- 
mie przez pluton łączności 6 p. p. Leg, 
poraz trzeci z rzędu I-go miejsca w 
zawodach technicznych plutonów łącz 
ności pułków 1 Dyw. Piech, Leg. 

W uroczystości tej wezmą udział 
również delegacje w «ystkich innych 
pułków dywizji. 


Po uroczystości wręczenia odbę- 


dzie się detilada pułku na ul. Kościusz 
ki obók placu Piotra i Pawła. 

Podczas tych uroczystości 
wstęp na boisko dla publiczności wol- 
ny. 


NAJBLIŻSZE ROZGRYWKI 
LIGOWE. 


Po wysunięciu się Pogoni na czoło 
tabeli Ligowej wzrosło w znacznym 
słopniu zainteresowanie 
mi już da końca rozgrywkami o mi- 
slrzostwo piłkarskie Polski. 

Najbliższa niedziela może znów 
wpłynąć na zmiane kolejności w tabel 
ce. 

Wisła na swojem boisku spotka sie 
z Legją. Mecz prawdopodobnie wy 
gra Wisła, która będzie chciała w ten 
sposób znów wysunąć się na czoło ta 
beii a wysunąć się będzie łatwo, bo w 
dniu tym Pogoń nie gra ani jednego 
spotkania. 

Ł. K. 5, walcząc z Cracovią może» 
wysuwąć się na trzecie miejsce. 

O spadek z Ligi walczy Podgórze 
z Garbarnią, 22 p. p. Z Warszawianką 
i Czarni z Wartą. 

O ile Wisła i Pogoń nie stracą ani 
jednego punktu do 1 listopada, to naj 
ciekawszy mecz rozegra się właśnie 
między temi drużynami w Krakowie. 

Rozgrywki w tvm roku zakończą 
się 15 lislopada, a więc jeszcze za 0 
pełnych tygodni. Po tych rozgryw- 
kach drużyny spadające rozegrają 


mecz z drużyną starająca się wejść 
do Ligi 


(druga drużyna), 


dobiega jące-, 


Nr. 231 (2902) 


Z życia Towarzystwa Opieki 
nad Zwierzętami w Wilnie. 


W dniu 26 września b. r w Starostwie 
Urodzkiem odbyło się, pod przewodnietwem 
p. sturosty Kowalskiego. posiedzenie Sądu 
Konkursowego nad pracami, | nadesłanemi 
przez mdodzież szkół średnich, za pośrednic- 
twem kuratorjum Okręgu Szkolnego Wileń- 
skiego, au konkurs urządzony z inicjatywy 
i staraniem Wileńskiego Towarzystwa Opiek 


nad Zwierzełami. 
LJ 


Prac nadesłano ogółem 35. 

| nagrod przyznano p. Władysławowi 
Szyśzwiewskiemu ucz. kl WI gim. imienia 
J. Sniedeckiego w Oszmianie. 

H nagrode p. Stanisławowi Wasilewskie- 
mu ucz. kl. VI gimn. Zygmanta Augusta w 
Wilnie, 

ME nagrodę p. Zygmumiowi Masiejewskie- 
mu ucz. kl. HE gimn. J. Lelewela w Wilnie. 


Pozatem następujące prace zostały wyróż 
nione i odzźnaczone: 
1) Władysława Zimocha (Troki), 

2) Walentego Jermołowicza (Lida), 

3] Zygmunła Adamowicza (Oszmianaj, 

4) Teodora Mieleszko (Nowogródek), 

5) A. Chodykówny (Lida), 

6) B. Wachowskiej (Wilejka Pow.), 

7) Han. Girjotasówny (Wilno), 

Nr Janusza Svlwestrowicza (Oszmiana|, 

9: Jautwigi Łasowskiej (Nowogródek), 

10) Janiny Bieńkowskiej (Wilejka pow), 

fi) Wandy Maszewskiej (Lida). 

12) Joachima Słomińskiego (Wilno), 

13) Jakóba Folejewskiego (WiMmo), 

14) Salomei Piotrowiczowny (Wibo). 

la; Jadwigi Lucyny Zawadzkiej (Oszmia- 
va). 

Nagrody. odznaczenia i žetony  zoslaną 
przesłane zainteresowanym za pośrednictwem. 
kuralorjam Wileńskiego Okręgu Szkolnego. 


Z życia żydowskiego. 


W mieszkamiu prywatnem generalnego 
*ckrelarza Ligi Narodów p. Avenola odbyła 
się poufna narada prezydjum Zgromadzenia. 
L. N., na którem omawiano holenderski wnio 
sek doiyczący uchodźców z Niemiec. 


DZIŚ! 


HELIOS | 


PAN 


74 


DZIŚ! 


Angielka, czarująca 


Ubustwiana 


(l 


PIERWSZORZĘDNA WYTWÓRNIA 


SUKIEN ! PŁASZCZY nc dy 
| GODLEWSKIEJ pod f. 


„NOUVELLES DE LA MODE” | 


została przeniesiona na ul. Jagieliofiską 6, m, 21 (Wileńska 34, m. 21) 


Mereżki i gremplowanie materjału na miejscu. 


Maszyny do plinowania. 
Robota 


Cas nowego pod słońcem! 
Coś niewidzian. pod księżycem! 


wy kwint na. 


EJ 


zbiera laury powodzenia w swej najlepazej kreacji, pierwszym filmie 


viisin JEJ KRÓLEWSKA MOŚĆ 


NAD PROGRAM: Dodatek dźwięk. p. t. U KOLEBKI SOBIESKIEGO, 


filmow. z okazji 250-lecia odsieczy Wiednia 


Fi 2 MIESZKANIA 


po 3 pokoje 
6 pokojowe świeża odre- 
montowane z wszelkiemi 
wygodami i 
ogrodem 
.ryjaka 156 (vis-a-via ko- 
Inform. na miejacu 
Portowa 3, m, 19 


szar). 


RAMON NOVARRO — 


Arcydzieło, które upaia wschodniemi melodjsmi i gorącem tchnieniem egzotycznej 
rolach: Marna Loy i Reginald Cenny. — 
NAD PROGRAM: Najnowsze atrakcie dźwiękowe. 


DZIŚ KINO NIECZYNNE 


Ramon Novarro odśpiewa cudowną 


lub ul. 


POKOJE 2, 3 lub 4 


„Noc w Kairze“ 


miłości W pozostałych 
„Pieśń miłosną nad Nilem*. 


4—6—8—10.20 


Seanse: 


z powodu przygotowan da jutrzejszej premjery 


polskiego, najgłośniejszego dźwiękowca 


RZECHU 


Jutra, w sobotę, wielka premjera! Potężne arcydzieło polskiej kinematografji „DZIEJE GRZECHU” 
według Stefana Żeramskiego. Reżyserja H. Szaro. — Początek seansów o godz. Ż.ej 


LILJANA 


Akuszerka 


Marja LAkNErOWA 


przyjmuje od 9 do 7 wiecz.. 
ulica Kasztanowa 7, m.5. 


W. Z. P. Nr. 69, 


lub 


jedno 


owocowym 
— ul. Kalwa- 


Wyspecjalizowany 
szofer-mechanik 


z wieloletnią praktyką, 


CENY: Robota sukni. . +... odz}. wszelkie wygody z uży- | były oficer wojsk samo- 
Plisowanie spodnicy . . I zł. walnością kuchni — do | chodowych rosyjskich — 
Gremplowanie. wynajęcia — Mickiewi- | poszukuje pracy. Miejsce 
Mereżka jedwabiem cza Nr. 37, m 5. Tamże obojętne. Łaskawe zgło- 

mieszkanie 4-pakojowe | szenia pisemne lub oso- 


Obwieszczenie. 


Komornik Sądu Grodzkiego w Wilnie, rewiru IX-go. 
Władysław Matuchniak zamieszkały w Wilnie przy 
ul. Jagiellońska 6 m. 22, na zasadzie art. 602 K. P. C. 
od godz. IU 
w Wilnie, ul. Bakazta 2, odbędzie się publiczna licyta- 
10 stolików, 25 krze- 
selek, biurko, 2 szafy it.d, oszacowanych na łączną 


ogłasza, że w dn. 3 października 1933 r. 
cja ruchomości, a mianowicie: 


SiN 


aumę zł, 


w miejscu sprzedaży, w czasie wyżej oznaczonym. 
Wilno, dnia 19.1X 1933 r. 
174/Vv1 


"CS 
Do akt. Nr. 628/33. | BAR pod Wilkiem 
| 


które można oglądać w dniu licytacji 


Komornik Wł. Matuchniak. 


Mickiew:cza 33. 
Wydaje: śniadania, obia- 
dy, kalacje. Zdrowe sma- 
czne i obfite. Ceny nia- 
kie. Abonament obiado- 


wy 25 zł. — GABINETY 


Sklep materjałów piśmien. 
„ELEONORA“ 


ul. Ś-to Jańska I 


Poleca; zeszyty, bruljony, 
stalówki, ołówki i *. d. 


Wszelkie wygody 


ZGUG. legitymację U. S. 
B. za Nr. 6334, 
imię Adelaidy Szlaakerg. 


unieważnia się. 


Biuralista-rachmistrz 


w sile wieku. w trudnych 
warunkach, szuka posadę. 
Przyjmie każdą zaofiaro- 
wanę pracę na warunkach 
najskromniejszych. Wilno 


Kalwaryjska 44—5, A. K. 


biste— Wilno, ul. Św. An- 
ny 2, m. 6, Paszkowaki 


BYŁY OCHOTNIK—-=ie:- 
żant dywizji Generała 
Żeligowakiego, zreduko- 
wany pracownik anamo- 
rządowy ze śtedniem wy- 
kształceniem, bedący ber 
żadnych środków do eg- 
zystencji poszukuje jakie;- 
kolwiek pracy. Posiada 
dobre świadectwa. DŁas- 
kawe zgłoszenia kierować 
do Redalcji „Kurjera Wi- 
leńskiego pod „Biedny 


wyd. na 


moich, to wdzięczny by Ja wam był, oj wdzięczny! 

— Ależ dobrze — ucieszyła się Ludka — Nalu- 

ralinie, że napiszę. Pewnie macie dzieci? 

— Troje, panienko... Małe jeszcze płuszki.. Bez 
opieki lam męskiej. Wydobył pogniecioiry arkusz iko- 
pertę z zamadrza i z wielkim namysłem, a chrząka- 
niem dyktował dziewczynie ciężkie słowo jpo słowie. 
Ta pisała dużemi literami ołówkiem, podskakującym 
od czasu do czasu rytmem nierówno dyszącego pocią- 
gu... Czekała, gdy zamyślał się, ważąc uporczywe sło- 
wa, które sprzeciwiały się kutejącym myśłom.. Nie- 
wiele tych słów potrafił z siebie żołnierz wydobyć, By- 

„ły szare i nijakie, a jednak hołesne, bo mówione do 
swoich z oddali. Głosiły o chacie i o czerstwych, co- 
dziennych sprawach. W pewnej chwili imię Chryslu- 
sa zawisło na twardych wargach, nawykłych do prze- 
kleństw i wódki-pocieszycielki. Ludka spojrzała 
w ciemną Lwarz Rosjanina głębokiemi oczyma, w któ- 
rych trzepotała dusza utna jeszeze i dziecięca. Ten 


już kończył trudne dyktando, 
- A jeszcze mmsinty dodać coś dobrego dla dzie- 
Ci. Zeby wiedziały. że ojciec o nich pamięta — pora- 


dziła. 

— Nic nie wymyślę, coby takiego? uśmiechnął 
się bezradnie. 

— Napiszę, że jesteście dobrzy dla innych dzie- 

aby Chrystus o waszych pamiętał ~ powiedziała 
w nagłem natchnieniu. 

— To i prawda! Ot i prawdę powiedziała panien- 
ka. Dziękuję... Napiszcie tak. 

Słnchajcie — mówiła Ludka, adresując koper- 


lę — czy nie myśleliście, że na tej dużej ziemi tylu oj 
ców kocha swoje dzieci?.. Bogaty, czy biedny — Ro- 
sjanin, Francuz, czy Żyd — każdy pragnąłby ie od złe- 
go uchronić, 
— Myśleć, 
myślenia ?... 
— Od tego myślenia człowiek 


to ja może i myślał ale co z takiego 


inny się staje... 
Może smutniejszy, ale lepszy... Mówiliście, że na dzie- 
ci ręka się wam nie podnosi? To znaczy na żadne 
dziecko na świecie?.. A tutaj już lak łatwo pomyśleć 
o ojcach lych dzieci... To tak jakby wam kto od ser- 
ca wszystkich ludzi na ziemi do waszego serca złote 
niteczki poprzeciągał... A wtedy już dobrze... 

— A wtedy już źle, panienko — Nieuczony ja na 
książce, a wiem że na Świecie do człowieka strzelać 
trzeba — i co tobie laka „nitcezka”. Jeżeli o niej my- 
śleć będziesz, ta dzieci twoje sierotami zostaną, ot 
Nie trzeba o tem dużo gadać naszemu bratu, be 
A starzy ludzie mówili. że 
bo mo- 


col... 
od tego rozum się psuje!... 
wiek wieków człowiek do człowieka strzelał... 
że i zawsze lak będzie, 

— Sami widzicie, że jestem taka młoda — małe 
wiem jeszcze o świecie. 
mu człowiekowi kuwałeczek ziemi, a każdemu naro- 
dowi PET ojczyznę do kochania. To może wtedy... 
Ale nie wiem... Może i wledy kochać się nie zechcą. 

— Kito ich wie, panienko. Człowiek gorzej zwie- 
rza bywa.. I Chrystus teraz nie pomaga. Mówią, że 
jak drugi raz przyjdzie to z mieczem... Jak ty nie kręć 
rozumem, a bez zabijania się nie obejdzie. 


(D. c. n.) 


Redaktor odpowiedzialny Witold Kiszkis. 


Lecz myślę, że trzeba każde- 


